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Szaliapin 
Spiewak rosyjski światowej 
sławy odbywa obecnie wielkie 

tourn6e po Europie. 

Ustąpienie min. Sokala 
PrzBchodzi on do słuźby dyplomatycznal 

Nasz W>3.tlSz. koresp. tcldonuje! 

. ruga sanacja p. Grabskiego 
natrafia na silny opór w sferach sejmowych i w rz~dzie 

Premjer przygotowuje grunt do wydzierżawienia monopoli 
państwowych 

, (Specjalna służba polityczna "Głosu Polskiego") 
ProJ-ekty SanaCYJ-ne P Grab.. rencję z pmeds,tawici,:lami kl.ubó~ sejmo- Grabskiego Szczególnie ostro atakowaD; 

, • wych w spraWle SWOIch ptOJektow sana- był pl'ojekt dotyczący wydzierżawiania SklBgO cyjnych: Na pierwszy ogień poszli. r~re: monopolów. 
Nasa; waJ11szaw~i kQI'espOlIlden<t tetlcio- zentanCJ klubu Ch. p. poseł Chaański I 

nuje! ks. senator Adamski. 
Projekty sanacyjne, które wygotował 

p. Grabskit jak się dowiadujemy, są nastę
pujące: 

projekt ustawy o popradu produkcji 

narada poufna u marsz. 
Ratala 

rodzimej i o środkach po~awy bilansu W godzinach popołudniowych zebrala 
handlowego; się u marszałka Rataja konferencja po-

projekt ustawy o szczególnych środ- ufna posłów-ekonomistów, poświęcona 
kach w celu złagQdzenia przesJ1enia nDl8Jl- projektem sanacyjnym prem. Grabskiego. 
sowego i W naradzie wzięli udział posłowie: Zdzie

projekt ustawy o nowej ustawie cel- chowski (ZLN), Michalski .(N. CK), Byrka 
nej. 1 (piast), Łypacewicz (Wyzwolenie), Mora-

Drugi z tych projektów ustaw zawiera • czewski t.t>PS), Wiś!i"ki (koło żydowskie), 
sprawę dzierżawy monopolów pa.ństwO-I ThuguU (klub pracy). -
wych. W trakcie narady pnybył Jeszcze 

_ wpro~t z uarady w pr~ydjum rady mini-
Konłerencja premJera Z klD" ' słrów poseł Chacmski (Ch, D.) . baml- SBJ-mOWymł- . Mars~łel' Rata! pod~iem się z .pos!a-

DU swenu WWldomosclatD1 co do proJektow 
Nasz warszawski korespondent telefo

nuje: 
W dniu wczorajszym w godzi,na<:h po

południowych premjer rozpoczął konfe-

sanacyjnych premjera, paczem nast4plła 
żywa wymiana zdań. 

Jak słyszeliśmy panował tam bardzo 
nieżyczli y nastrój dla projektów pana 

Nin. Klarner i Skrzyński 
atakują p. Grabskiego 

za zarządzBnla co do frakfafdUl han
dlowych 

Nasz warszawski korespondent telefo.-
nuje; . 

Na wczorajszem posiedzeniu rady mini
strów poza całym szeregiem spraw bieżę .. 
cych debatowano nad projektami sanacjl 
premjera i całokształtem polityki gospo
dał'czej. 

Dyskusja była bardzo ożywiona. Poli
tyka min. skarbu uległa surowej krytyce, 
na której czele manął min. przemysłu j 
handlu p. Klamer, szczególnie ostro ata
kując ostatnie zarządzenia w stosunku do 
traktatów handlowych. 

Również i min, spraw zagranicznych 
wyraził swą ujemną opinję w sprawie za
powiedzi pl'emjera co do zmian traktatów 
handlowych.. W kolach rządowych obiega pogłoska, 

że minister pr:l: i opieki społecznej, p. 

=~::!m.~';~ DzisiaJ· zbiera się Rada Gospodarcza 
Ostateczna decyzya co do terminu wy-

~o= ~~ąd:a ~;J<!~1o':a~,S: która ma zaaprobować projekty sanacyjne p. Grabskiego 
padnie po .~~o przyjeź~ z Genewy, co Dziś, dnia 1 paźcbiemika, w sali konie- - przesilemem w przemyśle. Członko!",-s rady gospodarczej 
ma następIC J~. w bteż,ącym tygodn~u. \ r~jnej min. skarbu o goclzinie 9,30 rano Skład rady ustalony zosłał według w 

Jak Slę dowulClu~y, ~. Sokal m. ID. rozpocznie się narada gospodarcza. pl'ojektu rządowego, a z pośród paszcze. Nasz warszawski korespondent telefo-
o~ymał propOZYCJę zaJę~ stan~ka Pr' przedsta. b ob • _ gólnych gałęzi przemysłu, również i przed- nuje: 
miuistra rezydenta .w GeneWIe. tu.aąi em~ . Wl ~az eoneJ sy sławiciel przemysłu włókiennic~ zasia- Rada spożywców powołała na swego 

" kt ,rczeJ pa , a bM8Z ~ dać będzie w radzie przedstawiciela do tymczasowej naczelnej 
Swieżo wydrukOWane ban.. =:u, a ~~~_~ą Pł'~ Z ramienia zwi~u przemysłu włó-. rady gospodarczej posła Za·rębę (PPS). 

k l I: ł f e n ~u seJmu. ldenniczego w państwie polskiem wyjeżdż'l I Magistrat Warszawy wydelegował do no y li-Z o owe . ~mjer w,:zwie !1aradę do przedsta- do-Warszawy prezes związku dr. Alfred rady gospodarczej wiceprezydenta miasta 
skradziono w pańsfwowych zakła- WIIeDla rządowi wnIOSków, dotyczących Biedennan ar. dt" Rottermunda 

d h fi potrzeb życia gospodarczego państwa. , ~ \iiii,--_~--iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiilii~ 
ac gra cznych Członkowie narady obiorą komisję Nil. 

Nasz warszaw. korespond. telefonuje: główną w 15 osób, która zaopinjuje opraco- Aresztowanie p. aruSZnieWICZa 
Kontrola miejscowa w państwowych wane przez rząd projekty ustaw, dotyczę-

~k:= gr:=:!ftw ~~~!a~~ ce sanacji gospodarcze~ dyrektora Banku' polskich kupców i przemysłowców 
tem wartości 3,150 zł. Skradzione bankno- chrzesc,· an W Łodzi 
ty nie były jeszcze numerowane. Przedstawiciel przemysłu 

Udało się już wyłowić z obrotu ki1ka włókienniczego \V Radzie 
sztuk tych banknotów, zaopatrzonych w gospodarczej" 
prymitywną numerację. 

Drożyznę cukru 
usłali specJalna komisJa 

Sp.e.cjaLna kOlrDJiJs~ 1roml:teiu ekooo
m:icmetg<> w s.pro8JWliJe oon cukru uIk,ooc.zyła 
swe pr1ćIIoe jesZCZle w tym ŁnOOntiru i w na.d
chodzący wWOt'etk zIłloży ~ę komifbe
łowi. 

P. Cziczerin \V Berlinie 
BERLIN, 30 wrześda (pat). Ihiś przed 

południem przybył tu Cziczerin, którego 
powitał na dworcu ambasador i przedsta
wiciel rządu Rzeszy, 

POWRÓCIL 545- t 

Dr. med. P. LANG8ARO 
Zawadzka 10. teL 6-30. 

dr. RlfrBd BłBderman 
Na dzień dzisiejszy zwołana została ra

da gospodarcza, na kt6rej premjer Gubski 
przedstawić ma szereg projektów obejmu
jących oasłokształt zagadnień życia gospo
darczego, związanych z obecną sytuacją, 

ZO-go lub 26 października 
POCZąfBk rokowań gospodarczych 

. polsko-sowieckich 
W kołach gospodarczych obiega pogło

ska, że rokowania polsko-sowieckie o za
warcie traktatu gospodarczego odbędą się 
w Warszawie. 

Jako termin rozpoczęcia tych rokowań 
wymieniają 2O-ty albo 26-ty października. 

Jak się "Głos Polski" dowiaduje, wczoraj został aresz
towany dyrektor Banku polskich kupców i przemysłow
ców chrześcjan p. Naruszkiewicz. Aresztowanie to stoi 
w związku z zawieszeniem wypłat przez ten bank, które 
najwidoczniej posiadało jeszcze inne cechy oprócz zwy~ 
kłych trudności płatniczych, spowodowanych obecną sy. 
tuacją gospodarczą i runem na banki, o czem traktuje .. 
my obszerniej w dzisiejszym artykule wstępnym naszej 
"Gazety Handlowej". 

= 
. . 

Nadużycia w centrali P. H. O. 
Dwu urzędnik6w aresztowano 

Nas'Z warszawski. korespondent te1e- obliczono, naraziły P. K. O. na stratę kił-
fon.uje: kunastu tysięcy złotych - dopuściło się 

Dowiadujemy się, że władze P. K. O. dwóch urzędników kasy. 
niedawno natrafiły na ślad pewnych nad- Wczoraj wobec tych obciążających 
użyć, dokonywanych przez personel urzę- wyników dochodzenia, sprawę przekazano 
dni czy. władzom śledczym, które też aresztowały, 

Zarządzone wewnętrzne dochodzenia pozostających pod zarzutem defraudacji 
ustaliły, że nadużyć - które, jak narazi'e dwu urzędników. 
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Honcesj 
·Obecna sesja sejmu zaczyna się pod 

~łG'W!'Otfą gwiazdą. Pierwsza i druga serja 
nadzwyczajnych peklOJDoon.i!tw, kontyuno
wanych dalej już bez formalnej uchwały 
jzb pr8IWodawczyob, doprowadziły gospo
darkę Daszę po krótkotrwałym ouesie 
sanacji do stanu ciężkiego przesilenia, z 
którego nie widać drogi do prawcW.wei 
poprawy. Nic chyba nie świadczy tak wy
MO'WDie o trudnościach położenia, jak po
mysł oddania Banku Polskiego konsorcjlUll 
an4ieJskiemu lub zwrócenia I!ńę do ligi na
rodów, aby f~toczyła nad państwem u
SzeDł kuratelę gospoduczą. Miejmy na
dzieję, że te rozpaczliwe pomysły nie do;
d" do skutku, ale ldóż może zaprzeczyć, 
iż Sił one 104icmll konsekweacjlł tej kary
godnej post8IWY, jaką wobec palęcej spra
wy pańetworwej eejm zaGmuje od dwóch 
lat. Złożył on ciężar kłopotów państwo
wych na barki cdowieka, który go się 
podjął, a sam spoczął bez troski na lau .. 
rach. poprzestajlłc ua pobie:reniu diet ł 
kontemplowaaiu swej mniemanej wspa
niałomyślności. A skoro okazuje się, że ów 
cdowiek nie może sprostać zadaniu, dzia
łacze nasU1!o sejmu zaczynają się ~ąd4ć 
za kimś innym, ktoby icb wyręczy}, a pra
cę i odpowiadziaJność za państwo wzi4J 
Da siebie, Jeżeli upragaiouego siJDego ~ 

• • 
l 

ża brak w kraju, trzeba go szukać za ~ra~ 
nIcą. I 010 mamy projekty oddania władzy 
nad naszymi fiIIlansaml w ()bce ręce. 
Wsza,k i tym sposobem można się pozbyć 
uciążliweito br~enia 

Według innyoh wieści rząd ma otrzy
mać nowe pełnomocnictwa w formie jaw· 
Dei lub zamaskowanej. Tak więc lekar
dwo, które zawiodło, ma być j teraz za
dO!łowane. Grupy sejmowe po dwuletnich 
d~wiadczeniach nie m~ udaWlllĆ, iż 
przywięzują do tego środka wielkie na
dzieje, ale czują, że bu z tem będzie wy
godnie. Sejm ~ostanie zwierzchnią wła
dzę, posłowie zachowują wpływy i djety, 
• cięż .. odpowiedzialności będzie dźwis!ał 
na.ozeJmk rządu. 

Błędem kardynalnym sejmu i rządu w 
sprawie sanacji było mylne założenie, że 
kwest ja finansowo gospodarcza da się 
wyomębnić z całQkształtu polityki pań
stwowej, że można ją oddać uznanemu fa· 
chowcowi z zaniedbaniem nume innych 
SlX'8IW. Jest to. wodgóle niemożliwe, a 
w obecnej cbwili zgoła nie do pomyślenia. 
Wchod-u howiem na porządek poHtYCtZlD8 
kwestia bud~etu, który, zdaniem znaw

ców, nie da się utmymać w dotychczaso
wyoh rouniarach. Nie mMe być oozywiś
de ~ o ~em obci.ęciu wy .. 

l' • 

OW I a zagra icy 
c!atk6w resortowych, trzeba wejść głębo- l Iżby którakolwiek z ważnych i trudnych 
ko w istotę rzeczy. a jest to zagadnienie kwestji m()gła znaleźć r o z w i Ił za n i e. 
polityki państwowej, pojmowanej w swym A kwest je nierozwiązane sprowadzają nie
całokształcie i bardzo daleko od trakto- domaJ!ania pa6stwowe i klOmplikują dalsze 
wania resortowego i biurowego. To zada- sprawy, tworząc z biegiem czasu położp 
me mógłby naleiycie rozwiązać rząd, nie bez wyjścia. 

świadomy p()t~b, su., intc:re~ i ~~- KtlO wzrokiem ba.dewczym obserwuje 
piecze~tw panstwo~ych l ~~UJący Je bieg naszyĆh spraw w ostatnf.ch latac.h, 
razem Jedn~ .sze~okl~ sPQ)J'zentem •• PoI- ten widzi, że żadna z niclt nie do.chodzi do 
ska na szczęSCle nIe poSlla?a ~ządu w fSto~- swego naturMllegG besu, do takiego. czy 
n~ tego .sł()wa. ,znaczenIu 1 dlatego Ule innego rozwięzanfa. Każda z nich wywołu
moze rOZWlązywac zadań państwowych. Je dużo hałasu . pozornego aint~esowa-

Obecny sejm nie tylko uniemożliwia uia 1VW'7..,.,... -; .. m; I..ft:'ie i słaJ'e w 
iw 

. A..1 l 1...!' , r~ 19" ~.e w uap 
s orzenIe rz't"'u, ecz rovx oos wręcz prze młejsou. 

ciwnego - sankcjonuje przez swe deta- ••• 
liczne przekazy władzy rozkaswałko.wanie . Ja~olwiek WIęc sanaąa. ~ospodar.cza 
systemu rządowego i jego czynności. Je- Jest ~.ą og~OJm1ej ~ 1 ocz~ą 
den milJliste.r 10trzymuje koncesję na jedną ~t.ualn~,:"ą,. ~e~amy, ze .Jeszcze wa~
sprawę., drugi na inną i tak daJe~ A jak meJS.zą l piłnl0J'Szę Jes~ kwest,a rz~du. Kto 
się to w9Zy.stko uło.ży i jaką da całość, o I bOW1~ ma pro~ad:zić. ową sana~)ę? Czy 
tQ nie troszczy się właściwie nikt a już rząd ruepod1egłe.J Polski, czy Jakas SIła za-

, graniczna? W tym osłaJtoim wypadku bę-najmniej sejm. 
Wracamy tedy do organicz,nej choroby 

dzisiejsze; Polski, tej same.j, która była 
chorobIł dawnej Polski szlachecldej, dQ 
trudnej, a niero7JWiąrzanej kwestji ośrod
ków kierowniczyoh - sejmu i rządu. Do
póki zamiast rządu mamy ja.kiś surogat 
administracyjny, umiejący odrabiać tylko 
oddzielne kawałki, nie spodziewajmy si~, 

dzie w grze AIDS niepodległość Polski, 
przynajmniej niepodległość rzeczywista. 
Jest bezwzględnie k0n4ecmem, aby sana
cję pneprowadził nasz własny rząd. lecz 
musi to być rząd rzeczywisty, a nie jego 
surogat, ohoćby obdarzony pełnomocnic
twami sejmowemL 

Sensacyjna ankieta paneuropejska Mac·Donald przeciwko komunistom 
CZY utworzenie Stanów Zjednoczonych Europy Umiarkowane uchwały kongresu Labour Party 

jest możliwe? LONDYN, 30 Wirz.eśnia (part). Reutett". ra, po SltwieroZJelDiu rosną<:eg;Q Wtlan4a \ 

Kongres Labourr Palt'Ity w Liverpoolu od- wpłyWiu, ,jaki w O'kTesie 25-lecia swe,go 
r:zru.dł znaczną wiJększośdą głosów wnio- i·stnienia pozy~lkało ,soIbie stronnictWo. proa
s.ek eksternistów, domagający się prz,e- cy-mówi lO konieczności roZIsz,erzerua 
słania p!'zez kongres depeszy, prze.prl8.sza- pracy stTon.nict'Wla, poświęconej dobru s~ 
jąoej rząd s.owieClki ZinlOwj'elWa, ~ ro, ż,e łe·czm,emu, 

- Głośny autor ,ksiąi!ki "Paneuropa", pro
.gującej ideę Stanów Zjednoczonych, hr. 
Coudenhove-Calergi zwrócił się do n:li
wybitniejszych mężów stanu i polityków 
naszego kontynentu z zapytaniem, czy u
wdają utworzenie federacji europejskiej 

rzecz konieczną i możliwa do zrealizo
wania. 

Odpowiedzi w licz,bie przeszło stu sta
Dowią interesującą i charaktery.s.tyczn" 
dla przeżywanej przez nas chwili ksiątkę. 
Zabierają w niej głos z francuzów: Pain
leve, Herriot, Caillaux, Lichtenberg, Bar
busse, z włochów: hr. Sforza, NitU, 
Schanzer, ks. Colonna, z czechów: Benes" 
i Svehla, z niemców: hr. Bernsdorł, Bern
hard, Harden, Einstein, Kessler, Lobe, Kai
serHng, z austrja'ków: ks. Seipel i b. kan
clerz Rener. Poza tem prezes ministr6w 
Cankov, premjer grecki M'ichalakopulos, 
minister holenderski Carnaheck, hr. Apo
nyi , zmarły niedawno minister łotewski 
Mejerowicz, b. premjer litewski Petrulis i 
wielu innych. Z polaków odpowiedzieli 
Antoni Wieniawski, b. viceminister skarbu 
i pOseł Liebermann. 

Gale.rja zatem lic~na l interesują{;a, a 
pośród wyrażanych opinji cała skala UC~UĆ 
i myśli od entuzja~mu i patosu począwszy, 
a skończywszy na ironji i sceptycyzmie. 
Naogół najkategoryc~niejsze są głosy fran
cuskie i wszystkie bodaj wypowiadają się 
za koncepcją europejską. Wśród głosów 
n!"mieckich rozbieżności wielkie w zal~ ~ .. 
ności od stanowiska politycznego auto
rów. Wielu z nich korzysta z an,kieŁy nie . 
tyle w celu zbliżenia ery Stanów Zjedno. 
czonych Europy, ile w celu obalenia trak
tatów pokojowych... Były premjer litew· 
ski, p. PetruIis, wierzy w zasadzie w moż
liwość federacji europejskiej, ale przed 
'ej utworzeniem domaga się zwrotu ... Wil
na. Doktór Benesz, nie widząc w idei sa
mej jedynie chimery i utopji, wierzy w jei 
stopniową realizację i w obudzenie się "su 
mienia europejskiego". 

"Europa jest już dziś tylko małym kan. 
tonem świata" - mówi p. Herriot. 

A dokt6d Alfred Kerr orwiadcza dow· 
·dpnie: 

"Ankietę pana otrzymałem we Wło· 
szech, gdzie bawię obecnie. TuŁaj przy. 
chodzą mi na myśl następujące fakty hi. 
storyczne: Potęga Pizzy została w roku 
1284 złamana prze~ Genuę. Siły Genui 
'Łnisuzyła w roku 1380 Wenecja. Dzisiaj 
są Włochy zjed.nocl.onę ... To jelit moja od· 
powiedź na ankietę w .prawie "Paneuro
py". 

P. 

Mac Donald: będąc ;eSZcz,e pr.emje.rem, Konfelrenaja, po wy.sŁwchaniu rezolucji, 
pr'zyc:z,oynił ~ię dlO opubHkowania faJ1iszywe- postanorWitba skoord.ynować akcję na polu 
go l:iJstu ZinOWlj elWa , ktÓ!ry spoWQdował reform sipołecznyclJ i gospodarcz}'lch, któ· 
wpadek gab'ino8łtu Labowr Patrty. re przeprowadzone środkami pa1"Ilamen-

Na dz:isiejs.z.em posiedz.enw kon.gre.su l t.arnym1, mogą st.opniowo przy pomocy 
Ramsay Ma.c DonaLd 2lgłosił lI"e:z.o1ucję. któ- wzras-tającej kontroli nad przemysłem, 

~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!~!!!:!!~!!~ doprowadzó.ć do wzmożenia duch'Owy~ i = ml8.łerj.a}.nych dóbr narodu, do sprawiedH. 
'W.e~o wynagrodzenia i za be1.pieczenia 
wS'2'Y&tkich roOObm.!kÓ'W. 

r 

~amek królewski Racconiji pod Turynem, w którym odbyło 
się wesele włoskiej księżniczki, Mafaldy z księciem Filipem 

heskim -

babour Party nie chce wsPół· 
pracy z komunistami 

LIVERPOOL, 29 WNJeŚnia,(pat). - Na 
drisie.)sa.em p<llSiedZleniu Joon,giI'.esn.t Labou.r 
Party omawiano s:rer~ projekIt6w reZiO
auc-ji, oIkn-.eIŚlającytCh m. in. sitos,UI!loek pa'l"tji 
do komU!lli2ttIllU. iPrzedstawiciele lewego 
skrzydba dlOma.gaM się dopumozełlllia k<r 
munist6w do Sltroook1wa prcvcy .. Przema
wiał również ATlthUT Hendell1Son, w}'IStę
pwją.c prz.eicii./W'loo wSZiczyn1alD1U dy,gikuLSJi 
nad tą k'Wesmją, co do której .za,padła w 
swoim cz.rusLe ~dnomyśllna d,e{;yaJja. W re
zll'Hade wni,()S,e!k o rewizj}ę 2le.szłNocme'i 

i u,chw,ały, W)'lpowi-a.da.ją,c.ej się pa:ze.ciwk,o 
I W\S'I'ól1plracy z lromooi.s tam i , odrzucono 
! 2.954.000 igtl:OISami pl"zed'Wko 321..000. 

I
· W da.JlSzym ci~u p.D\Sied~enia komitet 

wykona Woczy LaibOlllr Party p.rzedsbwił 
: kongresowi opinj,ę s,w~ą, gł1os7ĄIC·ą, że 
I związki z,awodowe. wc:hodzącoe w Skład 
I LaboulI' Palfty, w ok,rteś>Leniu sWsun~u swe-

go do s1:ronnictwa koomUl1111St)'lcz,n'ego, po-
6ltąpią jedyn1ie w ~odzioe z ZI8.lsa.dn,jcz.em 
sba.nowiskiem, zajętem iprzerz kongres. 

ił 

Oryginalny protest Nieubłagane warunki Ameryki wobec Francji 
"owe wielkie ustępstwe p. Caillaux - Przeszło 4 miljardy Ruch tlMm'Wl8Jjoowy w Tien - Tscrlnie 

dolar6w, nie licząc procentów (Chillly) u1~ł pewn~o dlnttlS. przrerw'ile VI 

WASZYNGTON, 30 września. Wczoraj Amerykanie przeciwstawili tej ofercie lW,aJf'Unika1oh dość na.e!2JWy«dy.ch. KondiUJk.t 
wieczorem odbyły się ważne narady fran- żądanie wypłat między 37 i 60 rn.ljonam.i ż.aJłobny, tow'aJrZYs'zą.cy zwł()/kom, 7Jaltrrzy
cuskich i amerykańskich ekspertów. W rocznie przez 10 do 15 lat i zaraz potem maj si-ę w ip'e'WIThe9 chwHi i ~trumna, zawi.e-

Pn MI'llerand i POI'npare' I następstv.:-ie t~C~l .narad postanowiono od- i'ełne. wypłaty w wysokości 130 miljonów i1'iaIją;ca dało of1iJaJry W)'lPadku rt.rannwaJjoowe· 
g. .'. "u być W dmu dZlsleJszym nowe plenarne po- roczme. Wszystko to, według żądania a-W obronie erepe de ChinB'ówu siedz~n~e. ~ kół delegacji fran;uskiej za- me~ykańskiego m~ się odnosić do zasadni- go, ZiOlS1:IaJha umńJeszcZiona !!la >borze 1il',aJtl1wa· 

't pewmaJą, ze nandy ekspertow odbyte czeJ sumy całkowttego długu Francji, któ- ~'owym w tern s.a.mem mi e,jscu, gd'me zda-
"L'E)r,e Nouvęllloe" don.ooi, ż.e w tyc,h p: zy udziale Caillaux i Winstone. do pro- ry Ameryka oblicza na 4025 miljonów do- !rzyt się W"Y'padetk. 

dndJa'ch w sąd:7lite w Pal1')"7Ju odbędzie sUJę wadziły do zbliżenia obu stanowisk i przy- larów i obstaje kategorycznie przy żąda- Wy.s:i:łlk:i pol!ic:ii. chcącej us.unąć cirespo-
.)roces, ktA.rv budzi. s"ZC ,'7Dońó~ne z,adek!a- niosły znaczny postęp w rokowaniach. niu kompletnego spłacenia tej sumy w cią- d 

-~ 1 -~05 J k dal h' f .. 'k g 62 l t W tk t . d zitewaną ,przeiS.2Jkodę ni'e zdały si,ę na ndic, wj.eittie nie ze WIZ!~ędu na tll'€ŚĆ, 41le na o- a z szyc In ormaC]l wynl' a, u a . szys o o me oty<:zy pro· 
15 Caillaux zrezygnował z klauzuli rewizji centów. Ameryka będzie gotowa rokować wobec p,OSJt,awy Humu. Ruch t,raJtl1waiowy 

<loby w)'Sltęptllją.cyoh w nim aa'WOikaJtów. Z zdolności płatniczych Francji na wypadek z Francją o spłaty procentów dopiero po ws/hał 'Podjęty ;n,aI!lOW'O doopieifo po zrawie
jednej Sltrony w imioe1l~iU domu hamdJlOweog·o nieopisania spłat niemieckich. W~mian uznaniu przez Francję powyższych warun- ntiu się na mieq.s.cu pt'zed:sltawide.lń adminJi.. 
"Oretpe de Ch.vne" , prod.ukują>eei wlS'tązki, za to jednak CaiUaux chce uzyskać lżejsze ków dotyczących spłaty sumy. g;Łtt-ac.}i tramwajów t,itenisańskch, po zloże-
staje p. MiHer.amd, z drutłie'J' srłtrony w imie- warunki rozłożenia wypłaty długu. Ostat- Dodać najeży, że w pierwsz.ej swej o~ 

<> • •• f t . ł t f . C '11 ł' l dł niu przez nich kondolencji wdowlotz ofian niu innej f1rnny, wyrabiającej taiki sam l11a Jego o er a proponuJe wyp a y t oc~nc crcle al aux uzna ogo ną sumę ugu 
25 do 30 mil jonów dolarów prze? 22 lata, bez procentów w wysokości 3340 miIfo. wypa<1Jku oraz pl> zaofi3Jro·,,·aniu przyzwoi

{owa'!' - p . Povu-c·ail'e. Chodzi O poclJre-OOa. dopiero później po 100 miljonów, ponadto nów dolarów i że Francia doma!1a się jed- ie4 indemnU'Uloi pi end ęż.ne,l. 
~ glĆl't'Ulnku ~ł pr~edłużenie okresu wvp..łat na ;11 lat. olloczesnego uręi!ulo:wania .awy' JeJal .... 
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l.X. GLOS POLSKI 

MOTTO: .A jeśli kto z was jest bez p ł t 11- t-I -, 
grzechu, niech rzuci w nią kamieniem-, er a SZ Ual I mOWeT. 

~f!~~t~!:~~ BRZDĄC"(The Kid) r~=~~4t 
wNew-.HJrku " tnnych dra-

mat. - -

:wr~l~~~ę~ió~~~~~ CHARL IE CHAPLIN i lACKIE COOGAN 
"BRZDĄC· jest tym znakomitym filmem, dzięki któremu Chaplin i Coogan uzyskali nieśmier
telną sławę i popularność świat.ową.WzruszaJąca do łez grał Perlisty świech i dowcip króla komików! -Osm". cud świata! NAD PROGRAM: Os-m". cud świata! 

~ Dziś i dni następnych! ~ WYSTA WA W WEHBLEY Wspaniale iarcyciekawe 
zdjęcie z wielk. angielsk. 
wystawy. Film \'II 5 akt. 

Orkiestra s7mfonic~na pod kierunkiem p. S. BAJGELMANA. II 
n = 

z_ 

W Warszawie spadł samolot Rabunek w Białym Krzyżu 
Lotnik poniósł śmiere na miejscu w czorał w nocy włamywacze ogołocili kasę 

Wczoraj około godz. 11 rano wydarzył 
się znowu w Warszawie przygnębiają.::y 
wypadek 

Katastrofie uległ jeden z ,amo)otów 
wojskowych. 

O godz. 11 i pół z pola lotniczego 
wzniósł się w powietrze na aparacL sy
stemu "Henriette" uczeń - pilot, posiada
jący już prawo samodzielnego kierowania 
por. Baranowski. 

Nagle, znalazłszy się na wysokości za
ledwie 100 metr6w, aparat zachwiał się: 

obserwujący utrzymują, iż wszystko wska· 
zywało, że przestał działać motor. 

Po chwili aparat w pobliżu 6-go pos,te
runku kolejowego runął na ziermę i uległ 
doszczętnemu strzaskaniu. 

Gdy nadbiegli świadkowie wypadku 
pod szczątkami leżała już tyl'ko bez
kształtna masa nieszczęśliwego pilota por, 
Baranowskiego. 

W i~j chwili na miejsce zjechały wła
tlze wojskowe i śledcz~, 

Nasz warszawski korespondent telefo- mieściła się suma 5.700 zł., która też w 
nuje: całości stała się łupem włamywaczy. 

Zuchwali warszawscy włamywacze 0- W łotrowskiej przezorności włamywa-
brali dla siebie nocy ubiegłej za teren ra- cze po dokonaniu rabunku, zerwaną kłód
bunku s~dziby tow. "Biały Krzyż" w do- kę z powrotem zawiesili na drzwiach, 
mu nr. 5 przy ul. śtokrzys'kiej w Warsza- chcąc w ten sposób opóźnić zauważenie 
wie. faktu włamania. 

Wyrwawszy kłódkę, którą opatrzone Na miejsce przybyli zast. nacz, urzędu 
były drzwi wejściowe do lokalu towarzy- śledczego Kurnatows'ki i kom. śledczy Lu
stwa, następnie podważywszy je łomem biejewski, którzy zarząd.:ili pościg za nie
włamywacze wtargnęli do wnętrza, gdzie I oszczędzającymi nawet instytucji filantro. 
dokonali rozbicia kasy za pomocą specjał- pijnych włamywaczami. 
nych narzędzi. W kasie, jak się okazuje, 

w Harokku nienailepsza Sytuacja 
Wyolbrzymione powodzenie woisk hiszpańskich 

Skoczył do pędzącego pociągu .~ 
i wypalił z rewolweru raniąc pasażera 

POZINAA 30 . (A W) w I oli k D dh BERLIN, 29 września. (A W). Według 
, W11'Ze5tua •• • po- w p cze. rUlgi paoSażer wycił 2')8: przy- nadchodzących tutaj doniesień, sytuacja w 

ci~u, idącym z Poznama do Rawrucza, truli: c.ząd alarmowy, zanim jednak pociąg ,za- Maro'kku uległa znowu nieznacznej zwa
za Pllsz<:zy1oowem, wydarzył się niezw)"- trzymano, rozle,gł się drugi &trzał, który nie na gorsze. 
kły W'YlP,a,delk, o n:i<e'wyjaśnionem dotY'e'h- był jedooik ni,eszkoda~wym. Wprawdzie źródła hiszpańskie i francu
czas podłożu. Maszynista za:UIW'~ył dwu uciek.a.W:ych sicie donoszą tylko owsinymaniu ofenzy-

Mianowicie n.ndcms bietf". n.n.M"','<u ;,,,... ludzi. Zar~d:wny za nimi n,a-l-.. ..... hm'iaJSlt.ncwv wy na ~szystk.ich frontach. Żródł~. hi-
~- g'" .t"-_.~ r- "'. ":~1": ~"/ szpańs'lue podają nawet szumne oswlad-

kiś .osobruitk ws.koCtLy'ł na siopień klłasy II-ej posctg me dał zadnych wynlków. _ Poliqa czenia Primo de Rivery według 'których 
i wypalił z rewol'Weru przez okno di() wnę- k'tyminal.na zru}ęła się wyświetleniem t01!o l w najbliż,szym już czasi~ Aidir sŁanie się 
ttza wagonu, raniąc ;edne;g.o z p.a..sa!ŻU6w taiemniczego wyda.rzecia. podstawą operacyjną dla wojsk hiszpań-

f,Gazeta Warsza\Vska" 
przeslaje WYChOdZić 

,Wczoraj ukazał się ostatni numer "Ga
zety Warszawskiej" nacze]nego organu 
z~i'iązku ludowo-narodowego. 

Pismo to obchodziło w bieżą-cym roku 
,L -, '::cie s\vego istnienia i wydało nawet 
specjalny nmner jubileuszowy. Obecnie, 
jak już donosiliśmy, wskutek cofnięcia 
pr _ ~3 ziemian subsydjów, z jakich 'korzy-
6Łało, przerwało swój samodzielny byt i 
z; ~ ~ się ze swą ideową siostrą "Gazeta., 
r - ~~nną". 

ObelCMe udc8lZywać się będ~ z.am~ast, 
dWÓClh jedno pismo pod ws,pólną na:zwą 
"Gazelt a P oranl1la W.1 rs zawska" , o c:zem 
wyda'W'tlii>OtIW'O w długim aJrlV'kul~ mrwiada
mia swych czyteln~ków, tłomacząc im je... 

dn'OC2JeŚfni.e powody, cm:a których to się 
SitJa,l,o, 

D czem będzie mówił Czi· 
czerin ze Stresemannem 

w Berlinie 
Trzy IBmafy obrad 

BERLIN, 30 Wtrześn~. Z ,kół ros'Y'jskich 
w Berl~nie dlO\Wad.lUl;emy saę, że Cz'kzem 
podcms pobybu SIWego w BerHme p'OrUJS!zy 
w rOZlllJOWlalCh z UlliI1l. Sti1'1e1Sel1llialIlltllef nastę
pujące pUIllkrty: 

1) Niemcy roibO'Wdążą się do ubruclJniJa
nia WMOStU Wlp,lywów 3J1llg-iet!,s1ciJoh tlia DalLe
kim W s'chod2lie j 

---.. ----------------------~--

Z okazji uroczystości 200-lecla petersburskiej akademji umie
jętności przyb~1i nad "t;wę ucz~ni z całego ~,,!iata,. ni~' wy
łączając naszej rodaczki p. Curle .. SkłodowskleJ- ZdjęCie na
szę przedstawia fragment bankietu, gdzie na pierwszym pla .. 
nie widzimy przewodniczącego komitetu wykonawczego Ka
linina, a za nim prezesa akademji Karpińskiego w towarzy-

stwie posła niemieckiego Brockdorf-Rantza -

Skrzyń ski i Benesz Klopoły prezydenta' Portu
galii 

Ledcatrrne 7JaJlledl~ ~ P011buiga,.. 

skich, jednakże ostatnie doniesienia fran ... 
cuskie komunikują, że nad fronŁem fran
cu~kim w Marokku szaleją silne burze. 
które dokonały zniszczenia wszystkich po
łączeń telefonicznych i telegraficznych. 

Korespondenci pism niemieckich, w do
niesieniach z ostatniej chwili podają, że 
tempo walk po stronie francuskiej znacz
nie osłabło, oraz że doniesienia o zwycię
stwach hiszpańskich oddziałów posiłko
wych są wyolbrzymione. 

Przygotowania do konferencii 
ministrów 

p AlRYŻ, 30 WlliZleśma. (A. W,). Z Lo
carn/o dlonoszą, Źle r ,ruda giIllliirunla zarre<ZeJr1W1O
waR:,a lilia 'POs1le'C1Z'eO:lie k'OIlf.erencji S1aJlę sąd:u 
mitelji.s.clOWJeigO, 7Jaś d~a praJSy - sallę w ra
tiW32JU. 

Dele~ct;a ł!l'ancUlSlka i q,ie!1lsika zamÓe 
wńły pOlkoje w holte-Iu "Pała;st"', ool~wc:ja 
nlilem~ocIka w hoiclu "EspLatn.ad.a". 

Woolbug dallS~ych doniJesdm z LOIca.rno. 
oooeJk~y tu jest w'ieUd ziazd d'7liletnJn4-
kaczy. 

P:r-z;yptllSzc~ają , ilE. zjadą się tu dziile,nn.i
ikrurze z calego świata w niebywaiłeli do
ty.oocms lilCzb:e. P",:zy.ruiono już S:zed"~g 
ipI11Xyg'OItiowań dffia p'odię.dl3" a .przedc.-IW'Szy3'f
k~em pomieszC'zenia przybv'łv'.' h , 

Przebudzenie w grobie 
pochowanego Ul letargu 

W B1JtlIrIaICIh pod Oho;rntCaJIllli, llIa Porno
irZ;U, o&był sdę o.negdJruj pi(),~ze'b tamw;s.Z!ej 
mie\Slzkanikm, JÓ'zefy W'l"Óbilews!kiJej. 

Gdy dt!WalliJO grobowioc rodzimly, ul;rza
no ,z p!":zJetr;lłIŻ<emem, Źle tromna ze 7Jwłoka,mi 
;ej męża, zma!r!łego przed 1l3lty, tetSJt prze
Wlróooal:a lD.I3. boIk, a z pod odchyd1()11'~go wie
ka W)'IStalje llI3. wier:roh llew13. rętka i l1::wa 
noga 1lII11lłJrl~. 

Okazuje saę, że Wtrób1feWlSlkiJe,go ,pooho
WI3.IDJ() w LetlaJr1gu, a PlO przehudJZletrui1u silę nre
s2)Częśdiwy d!atremnne us.i/łl()lWlaJł wyd'OOtat ~ 
z trumny. 

40 rannych w kalaslrolie 
fr,mwajowej 2) ~aktat z Rapad~1o urupedlni'Ony bę

dzie pil'zez kkw2'JU,le, które w oz.aJSile zaJW1e~ 
r.ania traJMaliu me byiły les'zcze aOO'burulrnej 

PARYż, 29 września. (AW). Według 
informacji z kół parlamentarnych pewnem 
jest,że prócz ministrów spraw zagranicz
nych Francji, Anglji, Belgji i Niemiec w 
konferencji wezmą. r6wnież udział Skrzyń
ski i Benesz. 

Iii :klllifaoję w Vkhy. Me d1m'Zl3.ło się, :be 
~ konstytllc~i ipIl"ezy1Cł.e'Illt nffie iIllI3. pral
wa rw<y';e:ixłlŻia!IllDa Z1rug:r.a.n4lcę bez pozwo'lelIlliJa, BERLIN, 30 Wtrze:Ś!llla. D7JUś w poił<U.dln,i.e 
a ponile1Wla:ż mJoo p:or1bugaffis:ka iest teraz na doo.7lł1o do nliJeIbywa.ł,ego wyp.adIku. Dwa pę
w.ailmc;jach, wlJęc prezydJeIDlt musiał wyrzec d'ZąlOO trlam'WaJje tlIaIjIe<aha.ły rut sielbie rut ut. 

3) rząd sowieclci utworzy w Ber1iJn.ie 
eentra1lę dJlla swego handlu ~gil'anJi,oz.ne~o, 
której crlerej MeroW1tl.icy korZ)'1Sltac będą 
z pt'la'w elks~jaJLoo,śeii. 

Wcielenie rekrutów wyzn
mOjżeszowego 

WARSZAW.ł\, 30 września. (pa.t). Ga
hin'eif: milfiistu Sipil" ,~w wojsk . .)w rch komuni
kuje: mmi,.;ter spra w woisfi.,:owych polecił 
~zesunąć termin w::i:cienń.a rekrutów wy
mmM mojże,s7.:T.vep(). na d:rień 12 paź
dzie,rnikn b~,eż. r()lw ze wz~lędt1 na świę,ta 
te,go wyznania , przYP'lrla;ące w okres,ve od 
3 do 11 pa.ź<lzi-erni-ka b. r. 

Briand ukończył już przygotowania ~ 
konferencji. 

nOWY gabinet litewski 
KRóLEWIEC, 2t września. (pat.) 

Gabinet litewski został u{w()!l"Zony w slld'l3.
dzi'e lliaIstępW}ącym: Byst«'as - premier, 
Reinis - :nil1lister S'Pif'aw :b~Il',an.iczn'Yc:h, 
KaTVelis - skarb, Dauka,ntals - oświata, 
Slizys - komrunikaqja, Koroblis - SIp1'a
wieclliwość, KmpavicilUs - rolnictwo, En
zulaids - sp<r'awy wewnętrzne, by[y pre
mjer PeŁrulis zos<Ła'l ma,rs,z8Jbki,em ,g,e;mu, 
Sidzikauskas pozostał na stanowisku po
sła w eBrlinie. 

się ikunJOii. I Brruttwlea1&'bm;se. -

0fiIammi rz.detr1zienliia padło 5 osób cięiJko 
i 35 ~ ll"aJD41IyCh. ,Operacja na kongresie 

B. ipIl'eIllli}etr qOO1s1kii p. &aIIJma/y Mlruc 
DOllIa1ld oiJett'Ip!i llI3. i1'1eumaJŁyzm słtIa'W'Ó'W. W 
c2lalS'ile obrad kIongiOOSlU 'tIt1a.Jde - tJll!i.onów w 
Soal11bOiTough bólI w wile1dcim paku prawej 
~ UIIliem)oż1i.lWli~ b. !p!riOOlIj,e!roWii' p:iJsanile. 
Na p.a[\ctu ufO!"IIl:OWla'l sruę 'Wa'\ZÓd. I abo, me 
CtZ~ na cMrt.trgó'W, p. MaIc Don.affd 
podclJaB: Sfi.ę iQpetnaJcJji. pr7Je1Z ~ .z dJed~
tów 1'lohobnkzylOh z ZlllJWiodlu śd<U.SlaII'.za. Ope
mc,ła si,ę 'Udała i p. Mac Donidd ,jUIŻ 'W'tada 
ZIlIOW11 piÓirem. 

Rozwiązanie izby greckiej 
ATENY, 30 wrieśni-a. (pat). Rząd po. 

&~.iIł niletzwł,ocznie roZ'W';ązać Izbę pod 
zatt'~I1be:m, ż..e pr.restt.aala ona !l1e;pre z)etIli'boWl~ 

OOJrIÓd, iciÓlrego ,zaufatl!i:e uif,raciła. 

WiOrorai prezydent !'2pru:hliki pod!p·:sał 
w OIb.earośd wszystk,<"h m.nts,ków clekret. 
SIalDdccjoamjący nową k01l!S'ty1tuc ią. 
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om-ty po różnik proł.Ossendowski 
przed wyruszenie Dl na wypravvę do Afryki 

opowiada czytelnikom "Głosu Polskiego" o swych projektach i zamiarach 
PrzyjąJł ml!lli.e p. prof, Os.s.emo.wslki w ta w reszłł"ffi lOro Slbud10watła muzykę w iPdl'SC.e, Jmnalbiny W)"Kon:an.e przez rządow 

swoim skwmnym, al.e z ko.mttiorte'ln urzą- arahs;ką, a 'w tY'1ll !'lolku będZliJe to samiO czy- wą faJbrry'kę Ibroni. 

~1asnlOWane jeszcze ~kle podrMe 1 
-Mam. 

d7JOnym gaJbinecie. nitla w środl1oowej Ałryc.e. ~alŚni.e zjlawńą Będą to p4e4'wsze wyroby, w.aJjcWjące l') Do Ind'ji amJgieLsk~cb a bo1endenkkh 
z prze,;ściallllli, do TY'beŁtu Połudin,; MiUi~ e.gzotyczne. sd.ę niektóre wy1Cltane !przez nią rzeczy, na- tSiię w !prywatnycih rękacih i wycih'Odlzące na 

Zewsząd ooacmja. mnie pamiątki i tro. lP~sane na tle mOltywów atr.aJbslldcih i Mll'du- 5W'iatową aa-enę w11elkIDch poltowań. 2) 00 ooli.ny rzeki AmaZ'ookt 

fea OOlbytych po&óży. BillWko Z!awła!lQIIle .so'kó.ob. Jak~mi Śt'.o.d!kami loJoom'ocji będzi.e W ten spOlS6łb :zmaczna część kuli ziem
s&: i ej zostamńe op1S<ana nietyHoo przez czło
wa,eka , ktÓ'I'y posiada wykształcenie OtgóJ
Jlo-IP'I'ZY'rodlruicze, l>e'Cz prrez pisarza, pa
tr.zące.go na świat r ludzi, IZ lPu.nktłu widze
nia TiO'Illla.'lltyzmu <życia WlSG>6łcz,e.snego i bi
s'toryczn.e,~. 

~7Jidami w ró.imydh języ'kac'h, tJrak!tujące"";' 2) P. Jerzy Jożydkli, b. se<kr.etan posei. S1ę p. profeSlOtr PO'Sił~W1a[? 
o Afry<:.e i 'I'ękoolsami. (Ostatni.e dzieło o stwa w WalSzyngtOlnle, któ<ry w ciąlgu 6 ,lat - Dro,ga będ'ri'e odbyta częściowo sa
Afryce półDloooej). Widzę ,grnmatyikę języ- IbYł kOWlbojem; jedzńe ze mną W !loN kiruo- modlO'da'!nli, CZęŚciOWlO łod7Ji.aani na rzece 

łka lka'b·r16w, ""Ik równi"'rż 1k"~ą'Żk; nar"U'czY N.t1łe'" ...ta ·lą..1'!em J J- ,~""" ~ W1ego opera t 011' a i fioiOJgll"ab. "<lS " , res:G~ u: . 
szczepów środkoW1O-t8."yk~'kJi,dh, nawet - JaIk dJłu,glo 1l'O'trwa ta podrÓ!Ż? 
na 7Jieani obok b'i'tltrika pel}!oo sl'owtn!llków t 3) P. KJamłil Lży<:ikd, kt6ry odtb)4 p'odróż; - Do s-z,etśdu miesięcy. 
ks-ia;Lek. Metble polktryt.e perskimń dyWlana- lPl"uz <:ałą Azję, ' idąc tnn Slamym PTawie _ Kto :Billlansu'je <:ałą elksped'ycję? 
mi i j~słkńmń- malkatami. Ści!any całe za- szillak1em, kt&y la tO<lJbyłem przed~em w la- - EitllatllSoW1an!i..e wyprawy jest całkI{)-

Tu 'Wfidz~c, jak ci.ą.głe dZW1O'IllKJI pr:zywo
łują p, profesora do aparatu tel efoniczne.· 
go, kończę sw6j wywiad, wieszone olbra.2lllllDi ma'lcomiiyoh ma,liarzy. 'tach 1920 ~ 21; jedzie jako. operaŁOł1" lboŁanl- wilCie oolOibńs,te, moje. 

Na portj«ze u <kxwi zawij.eszona prowizCJI- czmy i zoo!~icz;n,y. - Jak~e 1P0paToie mailla:z!ł p. proł.esO'r 
rycznie wi.elka a~:i;e.JtSka IOOpa Alfrykń, któ-l Dr. Ve U!S 00. , francuz, specjaMISia chorób u rządów: polskńe,~ i obcych? 
't"ą prO'iesor puy moiem Wełjśc.it1.1 sbuldtjował. podzWil'otlnikowyoh i słynny myśl~wy, - Minister SlPtraw ~al!lli,cznyc'h p. 

Ro:zJIlOk'ow,aWlSzy się wy~odni.e w fotelu Pozatem w slkład ekspedycjJi wejdą, ma Skn-zyński, umając znacrenie polskń.ej po-

P.anąc na si!Lną pooott.a;ć i twll1l"Z zxLmdl~-
4ącą nie~1ętą wollę śmiałego rodr6żn~ka. 
unoszę z t~ ~aJbńnett1, pelłne.go p~ą1;ek i 
WI5pOmm.:ień odlbytydh podir6rży, pe WJl ość , z.e 
a ta podrÓIŻ w c:z:,eht:ściadh C1Ja~ lądJtt 
siooń'czy się sz-częlŚliwie d! IP'l'zytn1eSlie ijes'Zcze 
jedlną clt[Uhną karrtę w (1z.i.eiad'1 ~slkicll 
uc zoo ych-p<:>dró'Zn~lk6w . 

~OSP()darZta, u!pr~illlJi,e mli' pa-zez nie@o 1iao- sńę roro'Illiet, murzyn,j-tralgarz.e , p~ani,a~ze d!r6ży te~o rodza.ju, ze swej stTOOy przy
iiarowanym, proszę l{) sp.ecjaltny wYwń,ad dba ł t. p. l SZJooł jej z mor.a.lną pomoca. R'ządy tran-ctt
"Głosu Pol'sika~o", - Jadcie 1lędZ'i.e ;zIbTojne wyelkwilpowa- siki i atngie1ski z.ańlllt.eTesowaJne ią podtróżą 

- Pytaj pan, tyltloo nale d~u~, kaida: na,e e;kspedtycj~? Zlaigwatr1Mltoowały lIllli w pod'11Ó'Ży W'Sze~'kie 
chwilka jest mi droga: jestem przeciążony - Zalb1.ea-amy z,e &elbą broń do ip'01oW'ań r ułatwienńa i OIp'iteikę· 
pa'acą pn;~w.aw-czą i ,konlf.er.encjam:i ze na ,gruJb.e,go zwierza. Jest D/CubYla wyłąICZIllie - Czy p. ptrof.esoc ma. na przyszłość 

Wal1'Sloawa, 28 Wlr2leiśnńa 1925 r, 
&. F.mricz. 

*ło8.'<iem mej ekSIPedycji do Afryki środko-
w.e'j. 

- A wńęc ka.edy p, 1J>rof~ wyjetixł'ia.? 
- ,W db:-~ej połOWlie paźdz4ermka. 
- Jaka ~ZJ1'Uta? 

- Gwin.ea franCu6l'k.a, Senergat, Sudi.n, 
..N''tllb'ja, obwód jeziora Czad, Dahoan.ea, Ta~ 
ge i Nigler;a.. 

- Ja1cie badania p-zeprowarll2li p. pro
fesor? 

- Badl3.n~:a emogmf.icUle, f{)JIklLo.rysty
cZltle i pr zyrroolllJi,c ze. 

- Co p. prof.esoc uczyDJi ze 2lhiO!l'am.i? 
- ZlbitOry prz)'1l'lOdttt.i<:ze 4 aobropolo.gicz-

ne oddJam cLe rOZłJ>04"ząd'~elllia uniwersyte
tów ipol1skidh; materjał za.6 e~ti<:ZIIly i 
wl!kllOtymycroy będę ooobiJś.ctie przy~ro
wywał. 

- Jakli jest cel tej ~? 
- Cel dwojaki: pierW8ZY, wraten:ia li-

terndcie dla temarou do nowych !kJsiąliJek, po.
nieważ ?OISttawił.em SIOib1e za cel SltwonZeJ11C 
literatury POOrÓŻnri<:Zlej, której ~anka 
przyzooje wdelką w'~ę tjalm tjeden z najlep
szych środk6w t1osztalł-cą<:ych. 

W trzecll ksiąIŻlkta.clt tego tYpu i walrty
kułlaoo, !które stię zj..a'Wliły w Pl'1a:sie m-ancu
S'ki~j ! ameryklań'Sikiej :wbrraz.owałem ps-y_ 
~ho1ogję Azji Ce.nbr1a1nej .j P61ł1oocnej w 2 
tomaC'b, które będą wyohodzilł'y ~szytami, 
w bardzo sia.t'annem wydJaJnilU BiIM}oteki 
Lwr,eatów N 011>108., ca.J1ośt z,ja.WIi Slię w me
bnJi;u 1926 roiku. 

OIboonńte po tej pOOro'Ż'y, wyd~ ~kę 
O Mry<:e CenłIrlad:ne~. 

Drugi cel - nwkowy: IPO pri.oerwsre po
puJarymcja !kna.foma'WlSltWla, . w fOlrIlliJe do
stępnej i Literaokiej, po dlrugite ~r.omadze
nie zIb~Oł1"ów . dILa muzeów f wytżs,zydh uczel
m, które WlSz~tlko 00 zdobędę w pod!róży 
bez.pł.ain~e otrzymają. 

- Czy pan p!IOIfeS!()IC młlmu.;e swoją PO

dróż? 

- Ow~rem, dl'a ziąusk.oW1alnia D'lIej podro_ 
ży zalb1teram re dą orpenatora.ki,nOWlelgo i 
fot~>aJfa. 

D01"tOlbek zes2!boroczne.j p.oo!róży ~ A&-y
ce Pó'~n()cnej pod wZ!gllędem fCJlho;~cZlllym 
wyrra.m.lię w 300 bru-dZlO dobrycłi"ilJjęciaclb. 
które mogę pam.u poka.zać. (!Przy Łyd SIl{)
Wla'dh profelS\Qtr wstaje ł m c-nwtiJę rozwita 
ptrzedemną ro1lJci wiellkieg() bmtaJtu arfy
styczme i precyzyjnie wyklQlt1a'llych roięćJ. 

- Jaki będ.'Z!i.e MIad ekspedycji? 

- W skład elksped'Y<Cji 'W1Cbodzą: l' moja 
'Żema, 71IlIM1a w Warsza'Wlie wiolimi'StkJa, któ-

Wobec dochodzących mnie coraz częlkiej 
niczem n~usprawledli'llVionycb wersJi, Jakoby 
tańce w sali "Haadlowc6w~ - (Piotrkowska 108) 
prowadzone byty pod moim kierunkiem - u
watam za konieczne podać do wiadomości, iż 
ja lekcji w lokalu tym od 2 lat nie udzielam i że 
lapisy do mojej szkoły tańca przyimowane są 
tylko W kancelarji przy ul EW ANGlELICKIEJ 17. 

618-' Witold Uoltud1\, 

Najniebezpieczniejszy wywiad dziennikarski 

Z tamtej strony frontu afrykańskiego 
w drodze do głównej kwatery Abd-el-Krima 

(Kore.pondenc;a przesiana z T.ngeru do Tuluzy i z Paryża pocztą lołnicz" do War.z.w~) 
Tangu, WIe wrzoeśniu. czynktu I1'11szyldśmy w .sbronę Bon Ghahech J Ohw'illa sta,je s1ę e:mJOo;oo.ująalr R~flek. 

Po poWtrocie z pierws,z,ej wydtec Zlki, Tett'az dopiero wyjeohaJi.śmy w właściwą tory I11Il'Z !PO raa słbrze~ają w naszą stronę, 
wStZy.stkie moje starania. slkierowtMle były pwt'}l1Ilię, rw 'Ju,a,j ni.eprzy1Jaci-etlL<;ki i rer.a,z Czy illIaIS na.macal;ą, czy ni,e? Po chd rwą .. 
w celu otrzymania a.udj.enoji u sam-e,go l po raz pierW'lSzy \POC'ZIUłem pewien rodzaj ski dłUJgi pas jasneg.o ś-wia.tła zatrzymuje 
Albd-el~Kriana. Pama,gruli mi w t.ean dz1-e1- lęku. Opadły mni,e Clzame ~1i i Ulpt1Zy- , się na Thrus i g,JaŚnie. <AsIm. Wiattr tyIJOClO wy
cie dwlCllj ftra.n<:uzi, :uł'llliesZkaai w Ta.nge- tomnitłiem SIOIbie, że i-etSlhean zdany IlJa łaslkę i I j.e przeciątglte, CiISlZa - sł}'\Szę bicie wba.
lt'lze. niełaskę tyclt awÓCIh ob<:y.cih audzi.którylch st1le,go s.erca:, które SUmlm się ~'oić, 

I oto pewnego dnia na~lSzł,a do Fezru. mimo 'WiS'Z)'IStko me mabnJa 7laJli~zyć do lu- a~.e m.e mogę dać so~ z niem trady, Czu.. 
(.gdz.i.e ~8IŚnie bawialem) d.epeiS71a treści d.zi c)'lWiJHrowany.ch ~emy cielbe7JPi~wo w powi.eftti. I 
lllas'tępUljącei: Ał.e tll'IUdnol KLaa:nikJa zapa~ zap6ino, wtem, ia,k ~om z me.bai z wszyoSIłkicli 

,.,P'I1Zyjeżdżai - W\S>z)'1Słł!ko . załat.wione " , atby się cofać. Ptl'z)'lPOIlln~ło mi' Slięprzy... !SŁtron oŚ'Wietl1B:y OOIS refldcbory i ~r:mni>8J
Dzię{lci U1pr1ie>jmlości towtaJrz)'lStWla linii sł-O'wie, któr.e sły.szał.em w F em.e, aktórem ły W')'1Słl!'zały katrałhinów DltaISZ)'1IltOwydt i 

lllapO'Wie>trZltl~j Lrut,e'coer.e, Mór.a dała mi się ż.dł1ni.errze Albd-eJ:.K'f'ima pocie5za~ą ręczny<:h. Kule zaczęły lŚ<W'ils+t.aĆ 'Ze 'W1Szy.st-
do dyspozycji swój aeropllan, w c'i~u 24 <:zęsto: kich &tron. S)'It't1l8!d)a ~a &ię kryttycma. 
tgodzin zn,altallem się w T'anger.z.e, Jeśli umrzesz dzisiatt Di~ będziesz mógł, Obrzyunru.j.em'Y pure<:eme połiotJeni.a. się na 

Tu z.astał.em ozekadą~ycb' na mnie 2-cUt umrzeć jutrO'. . ziemi, esklOrta wyntlS2Ja na spotkanie WI1'lO-
rif.e!nów, z, kt6r)lldh j.e<dteal Moulay AlU <>- Godzina za godziną wp'ł)l1Wa!ły w W!pteł- ga. Str7iellalllino8. gęstbat z ;poozątku po pół 
świacLctzył mi: nem mUczeniu i cOI1"az szybszej }eidzie. .gO'dmni.e za.ozynm maB.,eć ~ po dłtUJgiej cihwtiH 

Może pan wzymat audj.en'Cję u Albd - Noc j'UI2; z®częła ZJaJpa,dać, corra,z g ,()l'IS:ZIe ma- mHkn-i'e zup.ełinie. Relfi1teM,ory cią!gtle swka-
eI - Krima. Il"y 1IIlIIń.e I!lIapadaiy, a jalk n.a złość moi dwaj ~,s-zuB<tru1ą, ale hlSZIPaJtI1e Ijurl: nioe $brzellaJj.ą. 

NalStępnlte z,rupewnił mnie , iż po przei- towuzy\S1Je me z,d,ra.dzaJ~ WCJa,le chęci clio &ikorta WlrtaJOa, ztnn.dJe;s71on~: o d'W'6cb łlu
śdu ~ranky hiSzPańskiej, gdy będę mw;. tt'ozmowy. Po chW'itH wy;tę.żywszy w2lt'ok dzi i mszarny da'l.eJj W' <kogę. 
.dował się w iknqu Rifu, będę natpewno u~em 'W daM biały lPuDlkt... OzyiJby to ,W 'karawani~ lt1Ia62lei pa.m.vj.e zupełna 
be~iecZlll.jeljs71ym, n!iJż ... w PaJC'ytiu ... Po tlej jW; miałlO b)'1Ć mi,e1,sce, g1dzi.e oopoczniemy. cis~, prowadzę 1Iooni.a ZtaI UlZdę. Do.Chodzi
,pr7ledhwake prz.eds.tawił mi &WI0~O p1"z'Y'~" Nie, to zwyt1cla samotna. ferma i do tetg'o my dl() brZle'gu srerolci-e6 tr7leki, kt6:rą prze
deI.a HammoUiC'h Ben Hadj Abdu1Lah męża ni.ezamies'zkana. Jedziemy dal1.ej w ci.em- byrwaan wtpiław S21Częśliwi.e. Przy ~ądowa
rzatUJfa:nia Ahd.oeł&i.ma. R02'lpo.c.zę1iŚlllly nośda,ch e,gip.s.kilCh. Wll"es-rei.e Iku mojei ł1'1aI- Illiu tjed.nak koń rtrad rów:nowagę, a. ja. WIPQ
WI11.et cLł:uU'7lą p oga.wędJk,ę , w Mórej, jalklO tdooci, z,a.lbt~y świ.rute~~a - to IOOS~ przy- dtaan do U"ze'ki. Ogólne zamite.s,zan.i.e, gd.ty'Ż 
~łÓW'.nte pytanie wytłlonriU moi noW1i ~zytjla- stań. &brom·y bl"Zte!g ll"1ieki nie pomra,La ląd.o'WIać. 
ci~J.e - ozy po.kój sta~y i sto,slllMi z Flt"alflt.. Po ch!wti[i roZlDlowy dlO'WiadUlję się, m: I W pop~oClhu guhię mn}eigo "guroa", m'ś 
oją :będą moolłlW.e ozy ni,e? NatuTaWnie za- wyZl!laaoonlO mi. Ill,a odpocz-ymeik M-souha, ~n~lerze ni,e .ztlJaj ąlC , bi,orą mn-ie za iniltu .. 
lPewmił.em ddh, że naJ)g'Ol"ę'ils·zem życ:Zleniem odl>eJgłą o 7 godzin pamiy. Brr, ooraz lepiJeM 'za, czy slZq>iega i arres'zbuiją. Na szczęście 
'W\SzylS'tlki'Ch ;elSt polkój z .All.:xl-ell .. Krimem. Moi towarZ}'\S:Le nie da.ją mi rednak wicle Hammoulch $rwia się i urwa,}tn1.a mm·e, 

Po poiJeIgnaniu się z moimi nowymi CllalSlll do n,rumysł,u i znów il'uszamy, tYlll1 Z dJad.e'ka słytcihać !Strzały all'matnie a 
Iznaiomymi, druntO mi stJrój narodowy fice- .ra.zem ~ed.ruak w wńęk5ze,j ~romaodzi,e. P ,r.z.y- na,S'tępnie k.a.raJrunow.e - fu lP'TZY'gotowa
nów, "djelahah" i t'UtSIZ'y11ismy w drogę, ktt6- ł'llczvtl1o się do nalS okiobo 30 twbylc ów , k!t6- lIlIi,e taJ! ty1l,eTy;ski.e , ~ do c.zego 1 c2:y1je? 
Il'a wedłlutg ptrZiejpl'Sanyclt i1lSltrulktCt~ slkładtaJĆ r:zy ikorzysta'j'llc z doomej mi estko.rly w si- PO'W'oli iednak oddaillamy się od l,inji Sltrza
się miałia z pięciu etapów. Droga P'OW)'IŻ-- loe .dWÓC!h plłUJtonów den6w poSlta~ łów i sZJCzęśtlttlWi.e przylj.etżdri;amy do Ms,,· ~ 
sza, jlak mnie uprzed'ZOl1o, miJatba b)'1Ć baT- pO'jle.chać WJgIłą,b kTaIju, prowaclzątC ze sobą ha. ltaJjeż.d'Żlam.y ptr1~ dom oai'Cla.. Na nasz 
dzo dIl:'ll1ga, a <:0 gorstZa ucią;żH'Wla. Me aby swój dlObytek na mułtach. gl,OIS wychodzi StaJDl gospod'arz, tUiprzedzony 
zobatCłZ'yĆ Abd~t..iKri!ll1la W1atr'Łto -brocłhę pO'- Drogę, kifl>rą wa:z jedzi,emy 1'I3.'Z poraJZ o na.s.zym pr.z)'lid&ie. BiaŁadłUl~ KoozUilo8., 
c1et'IP1>eĆ. oś.wicl.1:aj:ą Tedltelk>t.orry ptOIbHslkdlCh alwan.gatrd karaJb:iJn i nienlOfma1tn.i.e dJłJwgi s'1JtY'lei., bo u-

O godzinie 16-.ej pr,z)'lb)"lli.śmy do Sou- h1lSZlPańskioh. Na lewo to 1l"e:fJ.elktorr Re:ga,ju, biÓlr i il'yttl6'Zltun~k t.elgo d-yJg'l1%rurm. Watta 
ani. Tu poLecono mi .się pnehrat w otflloy-l odl,e:g>ł,e>go o 2 ~m., alM.yC'h nie zna mój m'Illie dość ooa;ętni.e i prowa.da:i do IS'woje-
antal11.y "d1ełabah" i po 'god7JilJWyan odpo- przewooo,ik. go domu. Wchodzę po 5<:lroc1ruch, iktóre zu-
iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii ~ "-_ pełni,e na tę naJZ'Wę nie 7la6fuJ~UJją, kilka 

GIELDA PRACY 
trazy gtwbię SItopień i 19dybY'lli.e oaid, sp&dł
byan pe~'O zpołaJtlw .. DJeIIllJi rę'komlal :'Ulb 
nogami. Wchodz:imy 0.'0 ruskiej izby, pełnej 
dymu i rołtrle.rzy, Krurmaą ntaJs z:głtodnb
ł)'lCh ś'Wli,e~m~ ojaJjlkami, dekiem k'ońs-kiem 
j hetr!batą 00. mięcie - )at ze łS<Wtelj stbrony o
Ha'mię dl3JSltka. Caitd ki,tk,a *dJł a !l".elSmę 
posyła SlWoim żonom. 

POSZUKIWANY 
na Wyjazd do Rumunji pierwszorzędny majster 
apreterski, specjalista branży "Kleider-Stoff". 
Oferty z podaniem życiorysu skierować do admi
nistracJi niniejsze!,lo pisma pod .Rumunia". 

496-5 

FREBLANKA 
przyjezdna poszukuje posady. Łaskawe oferty 
do .Głosu· dla "Przyjezdnej·. 557-2 

Stanisław Kociołkowski 
wznowił lekcje S! ry forte pianowej. S ienkiewicza 
57, m. lu, te l. 29-7~1 558- 3 

POTRZEBNA 

OSOBA 
starsza, intelis;!entna, z dobremi ~wiadectwami 
poszukuje posady dQ dzieci albo d() male~o go
spodarstwa, lub do pielęgnowania samotnej oso· 
by. Mogę i gotowa~ . Wymagania skromne. Ofer
ty do Adm .• GłOBU" pod ,.N! 50. 540-2 

Mimo chęci ru.e mogę porozumi.eć S1 ę 
, ,gdlyż właoda on t-yUlko językiOOl twb)'ll,czym, 

POTRZEBNY mój przewod.n.ik zaś poszedł ju.ż spać. Na 
tokarz do drzewa. Margolin, PiotrkOW!lka lt4. w Ztaljemny<:h niezrozu:miał)'irih g'e~1a-ch 

~clt,odzi ildd:ka mllflUJt i W'I"e<szde zl1ll.l!dzo'ny 
e mój goopodarrz Olla'1"w;e mi b. brudlllą po-

nie, z.naJąceJ S ię na wszelKich robotach \y z~kres cZ)/lSItość" podus zki zmęczony dłu~ po-

MODY <0:1 TKA I duS'zlkę :i dajte rękami znać , że radzi m i s ię 
P?szukuje z~r~z mod'l~tki,' pracu jącej sllmodziel. położyć . Drwg.a w nlo.cy j nie zwa,żam na 

modniarstwa wchodzących. Proszę z<.tloslć S ię od ~L" . ki!,..1· ' ,. . . 
zdolna krawcowa zaraz. Główna 50, piwiarnia. 4-1 wieczorem. Ul. Piotrkowska 157, m. 15 W.t oz.ą.. l'aUę Slę S!D~C 1 ZlMVJ,'>I'CW) łL u 

7560-1 fPił.- 1,' . a.o 
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P;a:;::~:: okienka I Powrót do "ancien regime'u"l 
Panienka z okienka. .. Tak. ale to raczej aym- Inspektorat szkolny w Łodzi przykrawa szkolnictwo powszechne' 

boI lub pięknyobraz. Panienka bowiem. to nie Ł d - b- II - k 
koniecznie Jakaś Mania lub Zosia. Może to być W O Zl na luronratyczną miar ę 
również zbrojoa w pióro. operująca papierem. .. 

dzwonkiem. ~wizdkiem. reprezentacJa władzy w Koedukacja to "demoralizacja", a zajęcia w pracowni przyr~dniczej - zabawa 
~::;::m::::::~:!~d ~ó:~i:~;och;;a :~~: -oto postulaty opiekun~w szkolnictwa łódzkiego 
na, • z której się wychyla urzędowa głowa. lecz SZlkoll!lńctwo powszecooe W Pols-ce nig.d.y Zdawaćlby s4ę m<>lgOO, że tPaństWlOwe wła- R6wnoc.z~śnie można :z.aobserw-owa,Ć 01"1 

wszelki Da lędzie, w morzu i powietrzu .- punkt nie był'o l me jeSlt otaczan~ s.pe'c}ałną pie- dze sZ1kolJne otoczą s,z,kolnk:twiO po'WSzeelt. .stematycz,nie prowadzoną waJikę przeciw-
Hłknięcia wymienionel władzy z wzmial!kowaDłł czą władz -cenrŁra,myc'h. ne w Łodzi niemniej cZiułą .opieką i' t1mo~H. kiO 'F,~"'ystlkiemt1 C<l odu'owiad.a wymogom' 
wyżeł - 1II'Zędowo mówiłłc - publiczności4- Czy wią .mu dalszy, t!llQrmaffl11y 1"0IZ'W~. ..· __ ..<JICzesn.e,,· lPed.ag·o.ńi!ki _ roZlPOCI .. t>~to tal 
..t~ L...I.. , ••• śłi t b tr k . wł Tam, ńdz.i.e samorządy nie dlbały o roz- VI ""if"Tl' e, ~'" -'(' 
...... ~Ie przyyemDleJ, ye ę a II a Clę - a- 61 Tymczasem osta.tnie pos.unięcia insn.:>k- walk., od skasowania koedu1·" .... )·I·, co ,.p .. z ... -
dz b• d k It hl li: k 'tk wÓoj szJloo.I'n-idwa i rea.lizację przymusu C'-... ·Koav .. ,.,~ 

ę. u lerzemy w wy e o owaną uz ę. ro ą toratu sz'kolne~o d:aJ'ą wreżenie czegoś 1'\IIV\wadz,o·uo :bez zasią~:tit>cia .n.nl'n)·l' 'kl'ero~ 
....c.L.._L._ • śl' •• da • dł' k ł' szk'O'ln.o.riln, tam '1V\ dzi:ś dzień szilro1nidwa <> C'-- 'Ii ....-Ił' ~ 
"ł"'WIl_, Je l ye, my ,asną li ow ę z weso eml -'El" C'- WTęcz odrnienneg,o. wrU,k6w s,zkół i wydziału oświa,ty i k'Ulltury, 
l mnemi oczkami - i małe a pracowite rączki _ powszedhne :poważcie k,uIl-ete, 
ł ...& d at k • . I' . Ł"'..1 .. b~,j)a "'ier"""zem miastem 'na tere- W pier'WlS.zym rzędzie muszą wYWlOł-ać zne~owano zna,czenie roetod szkoły pra-cy~ 

czy .... e y osune WUljemny 1I1e u ozy Się zna- vwz. p >' ... '" nadell' powa,żl11e .zaS'tlrzeżenia redUt~ j, a obecnie uniemoiJliwia się więlksloOŚd 
_.- _....I-c·oł-ł '''-cz1iwiel? nie b. Koo,ńlt-es6w'ki, rn.ozha wio nel' do roku-J - 'k ł 'k 
......... wnnr • RO' .. y ó~ C' t 11Ok' jl.' b _1 • , SIZ 6 . orzystan,i"" z 'P"a·c"'~'~nl· przv:r.o.1 n1· ... WydaJe mi się tedy - bo czas Już przelś~ do 1918 dohr.oolziejsiwa ,powsze.clmej oświaty, ranlZ ' aCJe, rO'D1one elo Yl,anu ~ -celU, II.. ~ ~ V \'Y ]" Q 

~_ h . gł k' nku do' kiA..., 1Al!1"W'ow,"dzl'ło pr-r.u:m ..... <'zk.oilny, przeprowadzane w Ś1'o&u roku po aziesię- CZY<:"u, uważając 'PraktycZitlte ujęcia za zu .. 
rzeczy pow .... yc - ze owa w o le nIe- v.~ "'C'" oa ~J-"'''''' <> • t dln' L' -~-' ""'lnie zlbę.1~el 
!la_Me była M-d •• ·Ma, "'- o"'"y były pochmurne. ze' R 1L..1 .1' _.1 . . ć bud ~-6 cro y,go lOwym oKlresle WtalK.acy}nym, w r- UlIl ... - ........ -.......~ oZ'vu.uo{)'WaJIloO W 'LUlUJZl Sle i y1l!K W ' k 6 Ib ł k .1._1. .lt. • ..!.._ 

--'_ 1...111 raczyły 81'ę otworzyJ:.. to tylko na atom --'-0'1 IL' • 'b' Cz.aSIe t r,e~o yo W'SZ'a UOOĆ \JlUIŻ..v c:z.a-
--. ~-- " .sz.K nyc'U, Z1O~amJ,zoW1an() pracoW'tlle l 1- 1~' l . .1 ik' " . 

- ch"'""'. by rzu~ć olecl'erpll·we. ~nl·eWDe·. "Czego?" 11..1· ... k' '} StU n,a z:riea.J:lIZO'Wamle p .anów relQU, Cll l' 
Win ". Ii 'O ~,O'le , '1. S1W0l1ZOIIlO w mys' oS'tan. wym.o- t n k" ·1.J1 k' .t.1 

Wyraza' '-- SI'ę stylem bardzl'eJ' oficJalnym, władza ' da Ik' k ł t ranzao aC'Jl, o l' e puany t.a le w'~'J'.e ,~ gów pe go,gi l sz o ę pracy - Stowem. '.JI.' ł 
b .... • _1_-1_ -· ....... erpłiwa. robl'ła wsz-stko z ła- <łan "-' ł L._ . .1 __ ..:I ,L bLOla y. 
J- "'y""'- 1Uc.i1 I () Sl'J.'D.e 1 trwa e IUIl'llamenlty yvu. g:maC[ll Za :l. .J . • , , .1--k '_,.1_' .' 

Iki i dawała ci do zrozamienia. że powinieneś szkd:niciwa powsze-c'hne<go. ,ClnlOuZIC jeWJłii' muSl puu.ejlI'zerue, że 
clzłękow~ nieba la to. że nie jesteś jeszcze za te masowe tredukcje i !{ra,nlZl1oka'Cj.e 'Z1"odziły 
drzwiami co by ci sili: za twoje zuchwalstwo słu- Według wzorów Mdlzkiclt ibud'ow,ała się, jak "Deus ex m.achina" i były r,acze; 
lIDie należało. SWIe .sZ'kQIniclwo WUISZ'awa i cały s~e;g wytworem kaprysu, niJż rea1lnei ,potrreby. 

Wydafe mi się. te okienko teraz stało się mniej miast p!!owincjooalnycGtj !b<l tei .z.rurów.n.o Po p.ie1'W1Szej s.e.tlji il'edu.kc:ji i tranzloka-
~oŹJle. mniej niedostępne. że głowa się rozchmu- wiadze samorządowe, jak .i społeczeńsfWlO cji, .zak,ończonej dopl€il'o w ubie,głym ty~(}-
rzfla. że nie jest ona zła, ale smutna _ i cierp H- łódzlkie ota~zały szkoqnictwo ,P'OWszecltn.e dniu, c,be-cnie j}rz~-ta. p~.ono do d;al'Szy-clh re-
wa. Jednem słowem. między niezgodnem małżeó- cwłą pieczą, d,alI'ząlC w pier,w.szym rzędzie d'lllk,e'j,i, które n.a sze,~ miesięcy ooiem)-
.twem, Il'ubłicznośdą i władz.1 zacz" się nowy do ZlI'eaatt/ro.w.ania po6iuG.aŁu ,j:e.~ p~zeoh- !~~ją nO<rm'a1l11Y tok p1'.a-cy w 'Wi-ęk'50OŚd 
łIrt, wstv do ·porozumienia. nośoi. 

I zastanawiam się. co Jest przyczyną teł zmla-
1lJ. Kto ponosi wiJę, że bylo źle? Komu przypisać 
zad.gę, te Jat t.?łef. 

Moie to " ~clwi. w okienku zaświtala myśl. 
że ule Jcet ona b:!(Iem na ołtarzu. obiawiaj'lcym 
lię Uamowi wierD}Ch. lecz istotą z tej samej krwi. 
ciała i kości, mająą te same troski i radości i r6w
ale 8pragnionłł lud1kiej pomocy i przyjaźni. Jak ta 
podayloaa przed nit cywilna głowa? 

'A moie H swti str('-} persona cywilna lDJIiei 
chmarDie spojhała w okienko 1 Moźe i w niel zro
dziło się przekODuje, źe tam siedzi i pracuje dla 
niej zmęczooa I zuckanl! istota ludzka - i może 
wła!t1te w tym pronieniu ciepleJszego uczucia zna
tul się khcz WSI6fżycia i porozDlllienia? 

13.064 samochody i 2.122 motocykle w Polsce 
Liczba ta zwiększa się stale 

Ru-dh samochodowy :roZJwija się ostat- W.att1'O w wojew. pol,eskiem-2A> i tarnqpoI
niJO Vf ~ie wprost zawrOltoem na 00- skLem - 8 i 1 motocykl. 
łvm SW1>ecbe. W)'lsoką cyfrą 1,279 mógł się posloCzy-

Wipiływa na to cały szer~ pr.zyclZytn. dć śląsk i Po.znań - 1,179, onz Z!lJaJCz.. 

Pil"Z:YSlpi~enie tetnJpa życia, budowa ła... na ~Iością motocykil'i. 
nich. l1li8.Sl()WO pil'odukowanych wozów i W lipcu roku hie~ą>Cego mieliśmy w 

wyna'Lazki w tej dued.z.inle doprowadzi:ły PoLsce już 13.064 samochodów, w c:IJem 

do tego, iQ; w nieda,te!kLej już pnyszłości 10.457 osobowyc:h, wtem 1,509 dorOtŻek
k'Oń, jak.o sił.a pociągowa, nal~ bedzie taxisów i 412 autobusów, 2,607 aut cięta-
tło okazów muzealnych. rowych i 2,122 motocykae. 

Pokka w tym wi.elkim ruclru m,jrou;e W W.aJ1'8loawie było aut 3.517, w -cze.m 

SłQwem - inslPektorat sZlkoltny pro. 
,pat!!!U1'e :deę PlQwrotu do ,o,rganiz,acji szikol .. 
nej "alnlCien re,gime'u", maJu,czik,o a wlPr'O-l 
wadZtOlly zosŁanie >system nauczania "stąd 
- dotąd~', a lmżdy z inlSpekt-oT6'w s!pra.J,f ... 
d,ziwszy plan, l,eżący na biurku i sp'ojr2~!l-: 
~z,y na. ozegall'elk. będzie mógł śmiało 
srtwierd'zić, że w dane; chwili we wszyst .. 
ki,ch szkołach wykładane jest ".to i 10.". 

Ohy'ba, że kurator;vm sz.ko!ne okręg~t 
łó,d'z ikiego oprze si.ę tym "wi,eJllkim" ph
nom inspektol1'.atu i t.miemolŻ'Hwi ten now-rót 
do "ancie'n reg:ime'u". Ped. ' 

Pala protestów z Małopolski 
i prowincji 

przygniata IddzkiB kupiscfwo wleJ. 
kiennlcZ8 

W d.al-szym d~u z prowi,n,C'jf i Mało
polsIki napływa f.ala pl"Otes,t6w. 

Cały szereg większ)"Ch firm wMkiennru.. 
cZ)'lch we Lwowie, Stanisł.awowi,e i Ta.rno
polu zawiesił w)'IPlaty, proponując swym 
wierzycielom prolonga tę zobowiązań 

Nie śmiem wyrtkować, jak jest i dlaczego. choć 
w1 ·-. lak by~ poyinno. - Czytelnicy zbad*i4 i 
osad!:" CZy to jest rzecz:rwistoś~, czy marzenie. 

J. Ł. 
-xox--

D godzini, 'l-ej wieczorem 
mUlzą był Ol dzit zamykana sklapy 

z uadą sodową 

jedno z ostatnioh miejsc, ohoć i u na.s 978 taxisów, 2 autJOhusy. 303 motocykile_ 
iil-ość samochodów WZl1'osłJa w dą!!iU rokItl W Łodzi byto og.ólem 923 atUta, w cz,em 
blisko () 100 pr.ocent. W lipcu 1924 roku osobowych - 715, lhaxisów - 73, autobu-, 
mietH5my ogółem 7.501 samochodów i 934 sów - 60, auli dęi;aiWwych - 208, mo
moŁocylkJ1e, w czem aut osobo'W'Y'C'h 5.486, toc-yłkłi - 77. 

Z towarZystwa krajoznaw
cze o 

W piątelk dnia 2 października punktuar .... 
nie o 8 wdecZlorem w >sali .poJ.skie~o t owa ... 
rzystwa Kl1'a;,oznawcze,go (Ale je Kośduszki 
17), odlbędzle się wa1lne zebranie sekcji 
przyrodniczei przy p, T. K. z następującym 
porząd'kiem dziennym: z dniem ~zym skllepy, sprzedaifą

ee wodę sodovą winny być zamykane, 
wobec mkOOczen1a się tak 7JW. CZCll'lokxesu 
kolni., () god~nie 7-ej ~oorem 

K(]ledzy 
Sied:tidi pny bocznym sŁol1lk1U wy

twornej ~e-slta,1llI3.cji oo.cmei. Ona bezmyśl
Die ,jadła b.am.al, oIbiet'1alją-c ~ i pod!nosząc 
do ust me.&.ał1ll geiStem, a IDoa futrzane. 
Z9UIDIięte z ~ ramion, odkrywrctło Jń,ęk
me rzribiOftą, Mded'WIie 7ł>yt wysmukłą, 
ip!'M'IIie dziewc~cą szyję, o tY'm samym 00-
aiIeoiu, 00 per4 lej n-aszyjn:i.1ca, Od -Czta1Slt 

do CZoa$U ~ło r<li1Jglądała się po elle
~kim ,lok-alit: a m~OOy o7Jłowrie'k potny
~: 

,;l ~ płerwsM ,e} pr~a ... 
wnt1• !IIIl mIłIodą mę2JaItIkę ••. " 

Nachylił sięku mej ~ udaną czUiłością · 
przyc7.lem z UWlgą !badał !pef'ły. Wreszd:e z 
saty.s.fa:kcją słko>statował: "PrawaZ'iiwe" , 

Czu1Ia ten wro.k i s-zybk.o Z'W1!'ócita się 
do ~ pełinątWlaną. On ściągnął WJa~, 
}addby 'ją dtciałpocaJłOW4lJĆ w S'Zy;ę. Za.ro
~a się, a .n. 11IŚmi-eehnął się tryumfu.l
me. AlIte zbyt tu Slię podobała i to. czyniło 
g.o lIllie'PewnY'lTlniezdJecydowanym. WOJg~e 
czuł się barozcnieswoijo w tŁym obcym so
Me loklllAiu, .g.d~ ~dy nie z.a>dhoo~1ł i od 
czasu do cz,asuro~ądał się, szulkając ja.
'Idei znajomej warzy. 

W międzyca-sie mem.ajoma ooserwQ
wa~ go uwoaŻlle. a ~emlIl!O-nlebieskie jej 
<l czy, o praW'iEniewidzialnej Źlren1cy sh
wały się wówcas twarde i rnelI"UClhome. -
O~lądała ,pię.kll'1 je.g.<> twar:zo cerz,e !Ciemnej 
i matowej., je~ ruad.er staran,nie pieJęglD!o
wane ręce, p.rvczem wza'ok j.ej zatrzytnAł 
Slię na pi e f'śdQ/k u , który n.os.ił na ~rodlko
wyro ipalcu 1ewj ręki, wsp.aniałym dljamell
de o odc.i-emu tiebieskawym. 

Młody czł,cvlek PQczuł ten wzrQk i 
rzekł: 

"Piękny kRtień , prawda? To klejnot :"c'-
1zinny .. ... 

"Ta1{ , rzad'o widziałam e(57c:l'i"!arz r(,
wnie piękny.Ja ta'kże mam brylant , ale 
ani w przybl,j,żr:.il1 ni.e iest la'ki ledr.)' ... " 

Prr.ysuną'ł lę d.o niej całkiem hl;sk,; 
ujął jej wąskąnerwową r.ękę i s~cptał t.UŻ 

dęż.aJrowydh - 2.015. śląsk i Pomań wryikazują siały wzrost 
W Wa!l'\SIzawie osobowych atrŁ by.ło liczby maszyn: 2,200 (pozn,ań) i 1,733 

1.376, cię.ż,a.l'owych-510j motocykH-208. fŚląlSik). 
W aLłem wojew6dztwie łoo2'l1dem weliś- W POlonandu by1ł,o 126 taxisÓoW, 90 miał 
my 567 samoc!hodów, w cz,em 415 080.1>0-1 idh Lw6w, 64 - Krak6w, 35 - Pomorze. 
wych i 152 ciężall"owe , ora'z 47 motQcykli. Na ostatniem miej&cu porost,ał Ta:rno-

Na,jmnieJjszą ilość samochodów noro- pol z 22 saan-ochod!aJtli i 11 motocylk1ami. 

nad jej podhylcmym ka:-czkiem. szeczkę, wile1kim pa,loem wysa<l!zH korek i, 
,,czemu się lPam waha ... taJlci mały spa- Jbro taJni e z,atykując usta nie znajomej , 

Cel1' w ,1ruslku... -czy to takle s;tms,me? zmf\lJsił ją 00 w,ciYchattllia cIhlo.r.o,bormu. Opar 
Ch-ci.aJ:!bym p.aruą choć na C'hwilę mieć tyntO :natkotyku ~'Ozsz.edł się illlatyahmi>8$t 'Po 
<Ma slebie ... przyciooąiĆ ramię ptani me w wnętŁrzJU s.amoch,oou, a on oddhyllił ,głowę 
obecności tych W'szystkioh ludlz.i... Pll'oszę, możliwie najdla1ei, by u~ć d'Ziałallia osza
pr.oszę· .. pM.iI1>iej odp.rlQwadzę panią do do- łtCimia.jącycth wyzi.ewów. KlQbieta })oczątko
ima;, 1 będę cze;){ał de1'lPliiwi,e, aż pani bę- W'O hroniła się wszel'k.jemi sił'ami, by wy
dlzie ~1Ja się z,e mną s'P'O'tkać ... NJ.e.ch pa- I zVloli~ się ~ ~is.ku dł.a wi~cej ją ~ięści. 
ci powie, b dobrze.".. ,.Nle ... me... krztusIlJa SIlę, ,,alez .posłu-

ZJgodi2'Jiła się nierote<:ydowaIlia. Gdy po- chaj, mój ~hłopoz.e ... powiem ci W$zys'tkQ" 
magał jej wdziać p.a.!to, rę'Cie lll1U dmały ~ !P'WŚćże mnite". 
m,eled'WJe życzył oohłe, by ~a~ przypadelk On jedinak kW'Cww() przycilSkał ją do 
sbanął na ,przes:tkod:z:iepM'OW1a.nej prze- siejbie, pa1ICe jego, nilby Mamry ż:.e,LaZJne cią-
jasixłiżce. .żyły na je.j I\lJSta,c!h, a ~óWtlJOC:ooś.ni..e pod.DO-

W samociJOdz:ie było talk ciemno, sem czullia faialną fllaszec:zJkę. Wd!Ydb!2.ła 
że rie miał odWtaJgi rol~żvć się dJO n.jej. ch'LorofOlt'lll krÓltJdmi, urywanymi odłe-

Ści.skał'o go w gardile i musiał z,e- dhami ha,k, j:aJk tonący chwyta poWlietrze. 
Ibrać całą ener,gję , by odepCihnąć to ghi- Nal,jeWlllątrz prz.esuwał SJię kxaj()loraz le-
1P1,e uczulCie shra-chu. Na ()Ślep sl,juloo.ł jej śtly wspokojl11-ej 'ciszy. SZerolk11e trawniki 
d,r<>ihnej, ładnej rączki, którą wyczuw.ał le,ż.ały w mUecz:ruej lPoświade kosi ęQ;'Y'ca , a tu 
ob<>k siebie na podtuszkach siedzenia ,j. Ii bwdzie wyłaniały się drzewa, niby poste
::achylająe snę .się ku nieznatomej, bez za- ru:nk~. Nieznajoma dawała t}etsz-cze słabe 
'Pału poW'tarmł uharte, lbM'laJne czułości, tylkJO omaJki życia i cltciała mówńć zamie, 
lPIl'z:yczem sam był złY na sJebie za tę pa- lf'aIjącym głO\Se.m: 
plan:inę bez t'I'e,śod. Nie'znajom.a słuc'hała ~o .. Mylisz sńę· .. jesteśmy ..... 
w milczeniu, bez ruchu. Czuł tylko, że od- Wreszcie uspo.koiła.się zua>ełnie. On. 
da>j.e mu uściski dł.oru, a pake ie~o <loQlata: wcią'ż jesz-cze tnymał j.ej f1a'Sz<ecZlkę pod 
swe:mi pa.Jcami, suCihema i n'elI'Wowemi. Tą Itl'osem, czekają'c, aż o.fia.ra dężką .gł<lwą 
prymitywną, na1W!1lą 1P1'esz<:wtą czuł się bez iyda opadła w kąt samlQ·c'hodu. Wtedy 
ctziwtnie zmileszany i PQdlndecony oj IP<lmyśla1: dopiero o;PUiśei~ Qkno, by wywietrzyć wnę-

,.Jes1eŚ'my jv,i; w alte1.. nanvvższycz..a.s" trze .auta li .o'Strożnie zdjął z bl'adej szyi na
.AJ1e r6wnQcześnie poczuł niezwykłą u szyjnilk ipedowy. Potem wychylił się z okna 

si.elbie khót1złlilwo-ść i nl.ezdecydowa,nie, a by spocone czoło oc.Modzńć nieco p>()W1e-
~dy prawa j~o lI'ęk,a w kieszeni 'Pal'ta -nap·o- wem wiatru i wreszcie kazał s2Joferowi~ 
tkała małą, zńmną tlasze-człkę, ,przesZledl ~o "Place d" A1ma!1\ 
.dreszcz po .s.am'O serce· Był ites2Jcze Ihardlz,ic-i Od cz,asu jesz,cze p1'zykład-ał je; FI,asze-
7Xł'eltlet'W1OWiIlny , 1lJi1Ż w ten wieczór. kiedy to ez'kę, !bJ. przedłuiŻyć sen, przy migotliwym 
szylbk,im rudlem ścaą.!5nał pierśdel'l bryh,- b1u,ku '21u!'i aptrząe w piękna je1j tw,arz, 
towv z lady ju,bHcra Picbed,a. iak,b" nieiywego ['Jerr.ota. Sz,eroK,o rozwa;r~ 

, Nieznajoma powoli ('o,fn ęła sw'! rękę te. nierucłlome oczy patrzyły w nie.-go 
,.Pam. ta;){ z,amilld ... T,am, w re ~ta'uTaCI; (,·3karżająco . 

-był pan daleko wymownie j'O,y... Pros7ę Mimo , że spr,awa slę udała , cw,ł s,j,ę je-
mnie odwieźć na Pk,ce d'A\.ma." K;cddn- dr.:' k nerw'owym i przygnęlbionym. 
dz-ie j będ zńe ,pan może w lepszym naslro;u,. "Dtaczel1'o m6wiła mi "ty"? za'Pytywał 
P07'>lem ;cstem strasznie zmę::z.ona!" ,ię wcią.ż, Samoch6d s~anął. \Vysiadł po-

To T'chnęło go do czynu - - ob:ąl ią woli i chwilę podal p rzy drzwiczka-ch .auta , 
lew" i'f,l:a i ~łowe :ei , d.ab\· h:k') otaw;:>· ia1, h,· ch:::ąc nrl,cd'lużyć czułe pożegnanie: j . ~~.., r.-A~ -och';ósł ku ~rl., :(' :3k co 'oc:\- , \'(l ięc, ;ak umówior,e, d.roga przy;aciół-
lun'ku, Równoczcśnie drugą ~ą, wyją~ ~l,a-. .. ko,,: ~ut.ro .0 trzeciej ... z~(SJrłopił 

1. Referat dr. A. Goklentber,ga; 2) sp·ra
wo,zdanie zal!Ządu; 3) wybory nowego za· 
rządu; 4) kO'ffiuni!{aty ; 5) c"rawa wyciecz.. 
ki do lasów skie,rniewickiclh. 

się wY'twtO!I'nie i ucałował zimne, i bezwła
dną rękę UJŚpionej. Poczem zamknął drzwi i 
roz:kaz,a~: "Ru.e Detaille, Nr. 4'" 

Gdy samoclhó,d z,nikł na z,akręci.e, szyb
ko ZJbiegł w dół u!i.cy i kazalsię zawieźć <Lo 
kaWiiarn~ na Montmartre, Na wszelki wy-

I 
ipade'k dobrze był,o mieć a1itbi. 

Ni.eZ11!P'ełIl!ie pewmie i nieco jednak osro-

I 
łO'llliony w'Sze.dł dlQ przec1si on'ka , ~,dzie k~ło; 
ner pomógł ml\l ,vdiąć zarzut!kę. W lustrz6 

, zauważył, że }es1 tmI>io blady j wciąż ie~ 
I szcze czuł zapach cMowformu. Z wielkiej 
~aH d,och-o,d'ził ~ ,gwar ude,clhy i zahawy, 
gorącz,kowe dźwię'ki jazz1handu, głośne 

I śmie-chy kobiet, ,oderwane st.mfki refrenów. 

I 
S~ysz,ał to wszystk,o, jak przez sen, a drżą
.ce je,gQ palce śd,slka'ły zdolbycz, chłodną i 
-lekką. 

Pokusa była libyt silna. Wyjął naszyjnik 
z kie.szeni i u;){nadlkiem o~lą,dał go w ŚW1e
tle .żarówki nad bud'ką teI.efoniczną. 

Na pierwSlzY jednak rzut oka zmar
szczył c ZiOło, s,ptejrzał dO'kładniej, wz.iął kil
ka ,pe~eł w zę!by,nad!g'l'yzł je os,tro,żnie i za ... 
Ikqął dzi'ko: , .Wpad~,em." perły są fa'łs~ywe!" 

Serce mu wlali'ło , ja,k młotem. Nagle 
/przypomni,ał sobde dokła.cLn:e słowa niezna. 
jlQmej: "Powiem ci wszystk,o, mylisz się ... 
słuchajże ..... i (J,gall'nął ;go dziwny nie,pok6j, 
Znów widz.iał jej duże, Qkrutne oczv i czuł 
giętkie, dzhmje mocne palce ... Potem strzą
snął się z obawy: 

"Ach ba!' .. Kokietka, kt6ra chwali'ł,a się 
imitacją ... wyprowadziła mnie w pole, ni,~v 
u-c zni.aka l" 

Przyczesaq ,gęste swe czarne wł,osy, ob~ 
dą~nął SID<l!kiIl1lt i b.elz śladu WZI"UszenlaJ 
WlSzedł na wielIką sale,gd'zie Itla Wlszystkich 
stQliikach stały 'kubełka z.e z~otemiszyj'ka~ 
.m~ szampana. Je,dnem spojrzeniem ogar
nąw,gzy jpwb!5 czność, zw.rócił się do stołtt, 
~ZIie dojnał kmlk,u przyjaciół ze z.n.aj()memi 
,k,oIbietami. Gdy wita~ąc się uiął pott'ę.:z 
krze'sła , jedna z nich mimowoIi sp'oj.rzała, 
,na jel!o rękę i z,awołaqa zdz.iwiona: 

., Gdzieżeś zostawił twój pierścionek 
bo'la nt;owy ?1\ 

Zbladł i ;nI(lby nieorzvlo!'1ny patrzył na 
lewą rękę. Pie1'Ścień znikł... 

I 1 J. ,.. 
, Pc-z,eŁożył Mar. T. 



, 
ur. - Gł.OS POLSKl - 1925 r. Nr. 268 

I 

T 250Hlecie ." Rycerze rewolweru noża • 
l wytrycha ow." azomlr 

T ow'.all".;?:ystw o s.pllew,ruc ~e "rlatromiJr" moga często zbiec bezkarnie, gdyż posterunki policyjne 
pows'lało w 1;00 r., a w :l1.els·pełna r oik da-... l 
lo już p::eJ:wszy sw6j koonoeeil"t p. d'ytr. Rum- nie posiadaja~ poł~czeń te ełonicznych 
szyńs,kie.~·o. Ins,ty;tucja ta d'zlałaił'a p.odów- - ~ 
cz-as w skromnym zalkresli!e , walcząc z o- Liczba kradzieży zmniejszyła się, zabójstw zwiększyła się •• 4 gościnne Występy 
o,gromn.emi trudno,ś::;,rumJ ~e stŁlI'>ony wbadz b b h - -
l'osyjsk:-::h aż tlO zakga1:lzowanila statutu. kasiarzy·- W zrost liczby samo óistw - 400 oso aresztowanyc w ciągu 3 miesIęcy 
ktMe na:to.piło do,piero w 1906 1'. Odtąd li . . St.an be'zpiecz.eńlstWia publkzne.g,o w I słUJŻ!bie prewenC)'1ine; organów po 'CIJi pań-towarzys,two z.a·częlo rozwi:'ać S11ę w pl1"zy-
spi,eszonem tempie, posi,a.d.a: o już włla\S>Illą Łodzi i w ok.rę~u łódzlkim w ob·esVe o- stWIQIWeq w ob~u łódzk:im stałe się 
or'kies'trę, co byłl!) z.a,c·zątJkiem o:'1k&estLry statnich brze,ch mielSięcy nń'e ul,egł pogor- zmni,eisza. 
symfoni'czne·j w Łodz.i, a ówc1Jeśni dyry- szeniu, mim>o, iJe warunk1 egZ)'lS'ten>eji ogó- R07Jboje i nap.ady bandyclde milały 
~enci pp. Zylberc i Szkłar, posiadaryąc Tuż łu ludno,ści wo'j,ewódmwa łód2Jldego wsku-. mle'sce w powiatach: kaJlisll.~,.... łód:zJkim, 
chór i orki'€strę. mo?li przys,tąpić do porzv- k J' lUU.., 

gobowa,ni:a w i,dkie g: o oratorium Hiindil.la te przedąg,a,jąocego się kryzysu pogonszy- I piO'trkowskim, oo.domlS'kim, wi,duńskim i 
"S ams 011". Tak więc Lok 1906 był tym ły się, W stOS1lrt1ku cliO poprzedni'ego kwar-I Łodzi i były dziełem S:Da;ek niezorgan-imo
p.rzełomowym, w którym to,warzystŁwo ta>bu. wanych. Oog6'łem zanootowano 18 w)'1Pł8.d .. 
"Hazomil''' mogla w-{sta'Pic Z'e swym owoe- Bardz;o uj,eannie wpływa na p-olŚdg za ' ków, z czego wylkt'yto 8. 
nym do-robki,em chlubnile, wys'bawi.a,j ąc 
dz!elo tego rodzaju, na ja,lci'e POZ'\\o1O!ić so- przestę.poami brak telefonów na niek,tó- W ostatnim mi~sią.ou okresu sprawoz.-
bi,e moie tvlko widkic ŚlrodmV'ilslko mu- rJ'loh poslterunkach poHcyjny.ch, oraz na dawczeg.o porawiła si,ę na tett'.enie mi,asta 
zycznc. ZesP-1ł chÓr<:J,j"1Y k!2TOowany umile- tych pos t e,runk.a,ch, które posia,daią t.eJ.efo- Łodzi banda k,asia'l'zy, kt6ra dokOlliała 4 
jętną ęką dyr. Zylherca, zdobywal się n.a ny, j.ednak bez połączeil nocnych , W tym włamań do kas, zabi.erają.<: zna;jdu>}ą.cą się 
efekty ~lIb:elne i był iuż wdmżony do wy- dm" k d k d 
l .. 11 • h l'f' prze lOCle omen ·a o .rę.gOWia nie'je no- tam ń'olto'w~-ę. {o:J.YW:lma ''l12 io::,C utworów 1).0' 'l onJocz- 5 'K 

nych. W rOK'1 1905 "'.fykona::e z~sta:ło pod kro tnie zwracałoa się do urzędów pocml()- W j>ednym wYPM'ku 2-c.h wl,amywa.czy 
dyrc: ::;3 Pc·'bm!·ncr3 ,.R"qu:em" Ch 'Cl!'U- wo - tel.egraficznych, które porzyrzeokały ujęoto. 
binic:óo a w 1:, I,::h 1Ql0- 1? ncd dyrelkcją włą,czenia po.stelI'unku ze s,ta1c j ą cenotralną, Liczba zabójstw, w poróWlD.aniu z 1'0-
zll1jeni·",>sv~~ ~ię l<ohjn,o lde,row·T1ii'ków która posiada sł,llJżbę nocną, ;.ednak za- prz.ednim kWaJl'Itał'em wzrosła o 9 w)'1Pad-
chóru pp. P;).d'{'>m:'ne,ra. Ceswama. Da<rj~'o- d' .. . k 

I rzą zema w teJ mlerz.e nara Z1 e wy ony- ko'w, ~""n""towanlQ 19 unnnadków, z czeolfo 
iańw:ie):!o i I';:o:Jfa wystaw110ne były c;r.a- ua 'V •• J I:" 15 

to'da: . Jl1".J, l\13chG.,b·?w;" Handła i ,.E- wane są tyllko częściowo. Wobe'c te,go, ż,e 10 wy,pa.dk6w zostało wykrytycth. Chociaż 
liasz" Mcnd,~l:"r.c:hfla. Wf rok późnńlej sły- spnaw.a l'ozsZlerzenila sieci telefonicznei tla ik,ategorj,a prz.es'tępc~ości wZJt'osła pna
szel;h11'~r r.c..t dyL'. Kopfa, ZbuT"zeni'e Jero- I wyma:g,a pewnego nalkładu got6w'kowe,go, wie o 100 prac. to jednahle sam.e zabój
z.olim,!:' .. Hillc:ra. a w wktt ~9 ~~-14 orat o- I odniesiono się do województwa o wysotą- stwa ni,e WlOhodzą do kaot-eg'orji dężkicth 
t"lUm n(;!1c'l~ "Samson 1 Dal'l'lla po-d dyr. I pieni'e do. sejmików powi.a1owych za p'D- p1'Zestępsotw dok'onanyoeh o~acizacyjm.e, 
Zylbl',rca \1/ re,ku 1915 towalrzysilwo "Ha- , d' t t t' . te' 
zomir" zaprze::ta.!c, urządza,ni'a k,oncelt"tów sre mc wem saros ,ow . ~ p<l'p,arCl~ . ry lelCz p'neważnie powstały na tle stPrze-
svmfon:cznvch z POWO:hl powslt.am~la orkie- sprawy u soamorządow mle}scowydh. Wmo czek i za,targów. Za dokonanie i u.d,ział w 
sbry Ł. O. F .. c~rL?~: '::7.a;ą-:: de na dZJi af.a.bo- sek ten został przy,jęty przychylnie. zab6jstwie aT,esztowano 36 osób. 
Śc1 , odpowiadaiacei . i ~ ó'o W'laśc1>WYll1 za- P t " . ik' kat .ł "..;' 
mierzeniO'm, t. i: ku1c:,e- ,IJi-e śni" '. TO' też I ,~zes ępcz~s:, z wy~ą 'lem e);o'.J1 Jedrynie wymOO'dow,ani,e rodz:iny Fełdon 
dalsze la,ta 'wyc1aly "Requi>em" M OZiaorta , zaho~s,tw , zmm-C'j'szył,a Slę balI'.dzo powaa:- wważa'Ć można :za upLanowamoe. 
,,4 pory roku" Haydna i powi ó.rz.erule "Ju- ni.e. UCZlba samobójstw zmoni,eis'zyła ,się o 
dy 11,~ach<: hcu~a" Hand,l~a, WiS zysiŁjk o p'od KonjJOlka-.adztwo, które w pierws'7"\1lch o- 44 wwadiki, mnotowano 40 w-yą>adk6w; w 
d",r. Zylbe'l'c". -r 

Nn.;Ol'rO:::1;e-j~zą t::o,d wzgl ędem a,rŁy- kresa·ch organizacji policji, jak również i tym 21 męż<::zym i 19 kobi~t. PTZyCz;yny 
stycz.neńo wynj.ku działalnoś ci ()kaza1a s ię w llata-ch następnych było prawdziwą pla- tal!"gnięt na życie przeWlainie Sipowodowa
dwekcj,a p. Fajwiszy.sa od roku 1923, a ~ą clola romików. dzięki s)'1Slt~ma1.y-cznęj ne są nędzą, braki-em. pracy, uwaty 7Jdro
zosiało na.nl żywo jeszc2Je w pam1ęci wra
żenie. odn .. j'esione z z.eszłorocme,go wykI()-
n~niu "Stwo..-zenia ŚW1lata" Haydna, hV'ilet-
niC "rzy)5l)+ov'''r:~ń() Drzez 'P. Fa,j-W'ńlSzys a, 
a po·,\"tó~zc"'ego r'orl dV'rekc·ją 7..nalk omHe~o 
dyrygenta L~lrmal1;a Abendro,tha. W roku 
bieżącym pl'z'Y'pra-cla 25-Iedle ilS,tnj,eallia t'owa
!Zys,twa, . kt&l'e uświęc.o'ue będz:'2 k,ODlCett'

tp.m :·tl,·lc ' -:;ZO'W)-jT" w dniu 7 p·aźdZJi'elt"nilka . 
"HlllC1Il11''', r03')c.t"7A'lcł"'"l,jący chórem, 

skłruda;r:;:vp' s.ię już ze 130 osób. wys't ą.pi 
s:!odmie pa swei UlroC zys tiOś ci, wy>s't'awila;jąc 
wielk:c c .... UltOrj,l.ffi Hiirndi1a ,.lzrad w Eg1ip-
ci~" f. h. 

'ran :~n~r.~q ka]munalni winni 
być n dal Ubezpieczani 

Talią opinje powziął Alomimo licz
nych alB maglsfrat 

w swoim cZiasie wrz.ą.d wojE!lwódJzki 
~.ócił ~i~. do magilS~tu m .. ~odzi o w-ytna
zeme op:,n;l W Sipl'la'Wl,e pil'oJ'elktu U5taWlD

we go zwo~nienia UirzędJru1ków Zl'WIią2Jków 
komunalny .. 1 O~ przymusu I1Jrul~ do 
kas chorych. 

Po ukończeniu pmac s.pe,clj.ru1ni~ wvtłloI1IilQ
ne'j przez ma~i st1"a,t k omj-s~1, w olSlobach pp. 
pre,z. Cyna,rski,e,go i ~awiIllilk ó'W Ad1al!lllSlki>elg'o 
1 Jeol<a, oraz ziaslią-g,ni'ę.eoiu QPitnji 2lW:iąoZJkÓW 
z~'W'odowych pr;ac'o'WiJl~[{ÓW mń>e1j5ikilcn. ma
~lstlI'at w dn. 29 ub. m. powzoilął uchW1a1łę , 
ze ze w zgl.ędów n<łJtury ogólIlieq po~ootŁlatj'~ 
na stanow!,gku pq:'zyn1usawe:go ufb.ezp~ęcze
ni'a JlQ"acowników komunalnych w ktasrue 
ch()ryc~, . aczkoI~Nielk i>!Ule flOlI'1Ily P'Offi,oey 
J.eikars,k!.e 1 mogłyby być nar>a~ile dil.:a -rvch 
pracown:lkóvJ' w pewnych WV1Drudikwh do
godn1ejs.ze, 

Za dtlŻO prawników 
z rozpoczynającym się rokiem akade

mickim władze uniwersytetu warszaw
skiego wprowadziły nader ważną in owa
cię: ilość przyjmowanych kandydatów na 
I roku studium prawa, dotąd nieograni
czoną, określono na 800. W ten sposób 
znaczna część kandydatów będzie musiała 
zrezygnować bądź z wyższych studiów 
wo~óle, b.ądź t e ż wstąpić na wydział filo
zoflc~ny, Jepdyny gościnny i "wstrętów" nie 
c~ynlący. rzyjęci na studja prawne będą 
CI jedynie. którzy osiągną pierwszych 800 
mieisc na konkursie matur , t. j. wykażą się 
najlepszymi rezultatami nauki w sz'kole 
f:: cumej Ograniczenie to jest wywołane 
przesyceniem rynku pracy wykwalifiko
wanY'l ')P> ':nikami. Ostatnio izba adwo
kacka w Luhlinie wydała do młodzieży 
odęz,,'e nrzesŁtzegającą przed zbyt tłum
nem wstr:powaniem na prawo: grozi to 
~iclll bezroboriem, podczas gdy droga do 
mnych zawodów jest otwarta. 

Menerzy związku młodZieży komunistycznej 
zasiedli wczoraj na ławie oskarżonych 

Okręgowy UIl"ząod pooilicj.i P ol.vty>c':tJne!j , lltl
w~~[ując cały SlZJe.r~ig koLpoOrlelt'ów b1buły 
komun!!s1)'ICZII1Jet) podJd!ał ';dś1erszej Oibs-e'r. 
wa cji ZII1Jan>elgo dOlbnz;e z p'OtttnytCh inf.oama
cji człolllka związku młodZJileży komU!1li~ 
s~vc,m>e>j Rudol!fa PlQIIDmelt"a, kol'P'01'Ibe:r.3 
"dzi,e'lnky górnej" K. P. R. P. 

P:rzy !końcu slt.'VIC:7JI1Jia 1924 roiku obr1zy. 
mruba. p'()!1C1jia poufną wńlad!omość, ~ Poro
mel!' dJos~,aJł ze :bródle!l: p.aJI1tYljn~ mac2'Jllią 
Ii,lo,ść bilbu~'Y' clio KolpoorotaIŻ!U . WiobeK: cz~~ 
wywWadOWlCy St~ i J taslonQWISlki o~ 
wymaili ipdJeooni>e dlOikoDlaIIliiJa. u POIIDll1ert'i 

1"e'W'1zji OOolbi5'beIi ł dlOmO'W'ełj. 

D()kOIllaltlJa W dlniu 29 sotyC'ZIIlm wb. roiku 
rewńlZj.a ooobisoba. Pommera wylkryd1a przy 
nim p~smo "Bi'l1J-etŁ'Yttl 2ormaJC'Y';tl'V", po. 
święoony Z. S. S. R. i ~ stbresz,. 
C7Jorue p,()I~ł:ądy W)"biiltn'YICh dzAtaił1aoezy 00· 

W'ilelCkroh, 0MlZ cały saJetl'Ielj:! brtoslZlUlr i o 
de'ZJW WeIŚ>C i lk'Ol!Il1tllI'll'i!sJty.C',ZII1J~lj. ~rudian y PIl"ZJe; 

poIlilclję R 'I1Qloil!f Pom'lllleIr wytjalślJliilł, Źle w 11 
stlop:adJzńle 1924 roku m namową Nielkslan
dit'1a He>lmattlJa W1Siąpia' clio kdl!a tlCh~" 
.7JW1ią'Zlku tnił1ocLZJi:eIży k.omtmi'S-Ł')"CIZtrej. Zna · 
lezioną u ni~o padlczm; rew:i:2'Jji hilbufę 
lromu'nlilslt)"Cz:ną oŁl!"zymtaJł od melmantelj mu 
z na.zwiSka ik>Olb-k~y ~ polelCleltlfi>em. rozJkdl· 
poot>OW1aIni'a j>e:j w SfWIOyeq d!z:iJeU!I1JiIcy. W ł,()ku 
pll"UtSłuchrurula pOIldtcyin,e;go przry1ZlI1lał s~ę 
llIad/bo PiOI1l1IIDeI1", ŻIe IW d!niJu 19 ~m:iIa 1925 
roku WiS'Pó1n~ie z Sa~, Heffima:nean i 

T rzeoiIa.k,jlem 7Ja'W'ilesillti szta.ncLaa- z nlCllpisem 
"Umarl' Le:n:iIn, n:ioech żytje !le,rrln.f2JIll'" na 
drucie tell>etfomi>c:zmym przy wl. W 6l1ic'zańsikń>eij 
oraz s.z1landrur z Thrupi:s.em: "żądamy 1tW1()1-
niema tlQwall",zy.s.za Łańcll'dkd>e~o", lclóre to 
sztalllic1JaJry zoSlbały b &OSItlarorone p>l'lle'Z"bo
waJ'1zyszkę "Hanikę". Naskutoetk powyż,.. 
szych daal'ylC'h aJr1e5'2Jbowaari 7J0łS~: POIIlll!ll>ett' 
Rudolf, Helman, S.adlbo~ T:r2!ecld<, Pa
wLik., NiedźwiJoolci· , W ójcilk i Ddbosz, ;alko 
crlonkowi>e :z:wńą2Jku m:łoo.'Z'i.eIży komUJIlli~ 
M'Y'ożruelj . 

W s-:z.)'1S'C'Y wy.ż>Cry wyt!Il4JemWettt1 7Ja.Si edIIii w 
dlniu WlCroI'Iat}slzytm oa łaJWie ooGmrion;yc'h w 
sądZJie okręgowym w Łodzi. Roz;pt'laowom 
pr;zewodJniłc'zył ' s·ęcLZI1a cxkTęgawy Herizlbemg 
w as~>CIji sędziów Ko:tł~etgo i Ar-
1lIO!1dIa. 

Osk~ettlÓ 'W 2'JIlJaiCZlI1JeIj częŚoci pl"Z)'IZIllo8lH 
m.ę na p.r1ZJeIW'Od'ZJe sądowym clio nlrute.iettlila 
do zwiią!2'Jku młlodzi1eży iIootrrmmiIs1.y;<:IZttlIe'j, ndJe 
p:t"7JY.zt1la llUi się llJaItIomńlaJS.t do 7JRIW'i,es2Jettl;la 
S2ihmcDaa-ów 00. 1111. Wói1ctmósik~. Sąrl wy
s~uchawSiZY pIt".1JOO1ówJ,ettl:ila iPfl'1olkum{'OI1'!a i 0-

brony, po n>amaJCLri'e wyckd W)'Il"OIk, m'OCą 
<k~: 

Oskarżeni Pommer, Helman, Sadłow
ski i Trzeciak skazani zOStali na 2 i pół r0-

ku twierdzy, Pawlik i Niedźwiecki na 2 ła
ta twierdzy f Dobosz i Wójcik zostali tmie
winnieni. Wszystkim oskarżonym zaliczono 
areszt preweocyjny na poczet kary. 

Przedłużenia akcji wypłaty zasiłków 
doraźnych 

domaga się fundusz bezrobocia 

wia, zawi.edzi.on,ą mił-ością i obawą pr:z;ed 
skutkaant er;ytDIÓW W'}'Isstępnych. 

,w oka-me .sp!'1a'wozda w-czym Ironio
kora<Wtwa zamei1oowJaItliO 12 wypadIków, ~ 
czego 9 wykryto. 

Cyfry be WlS'karują ZUlpdną poprawę W 

t~j kia.betgOtii przeS'tępc7JOŚ.ci, 00 na1~ 
Iprz)'lpisać wytęrbone:j i oeoloWie'; pca.-cy or
ganÓW" polkytjn)"dh. 

Kmd'zieŻ>e z W'łam.aruem ~ 
.się o 135 wy.pa.dk6w: kradzieże bez wła
m·ań o 58 wypadków. Odsetek wyb-ytyoli 
koradzi.eży się zwiększył. 

Statystyka osM> 8Jre&mow&Dych prolleZ 
poLici-ę i przek.aa.anych władzom Są.dlOwyai 
za różne przestępstwa, przecł.sła1wia sit 
n a'sŁępUJją.co: og6tem aJre&21OOwano 5rtl9 0:' 
sób, w tym. męż,cZ)'lZn 4,166. k()Met 963~ 
między tetni osobami m~ mętP 
oez)"Z!l 285, k()łbiet 68, 

Użycie bit"oni prZJeZ !pOllilc;ę ~e z m. 
&truIk<:'ją !lJ8.,gtąjp1ło w t2 ~'C'h. na: 
sku1ek cze:go ran>iOOIO 1 osobę. 

;Z pOW)1'Ż<S'Zego widzimy, iż potiClja łódz
ka pratCuje nader sprawnie, w peł!n.em zro.. 
1JUItl1łeniu nałOlix>ny.ch nań obowiąaJk6W. 

W mac2Jt1.ej mierze dIurża 00 m~ ko
mendanta akIt"~ P. P. łóclz.1ciego msp. 
W'1'ób1ewskie.g.o, jak rÓ'W'niiIeŻ komendanta 
P. P. na m. Łódź insp. R~2Jkowski,*, 
Ni,ezw~:ły harl i ta,lenot or~1JaiC'yIjny jak 
i drwży z.a-s6b wi.edzy fL 7Jdm-0'$ube2lP'iec.zeń
SItwa kierow:ników poszcz,ególn')"Ch koml'· 
scwjatów pd"zy.czyni;ają się do mmlę)szenia 
IPCzestępczośd w ok.r~u l'.ódzJlcim. , . 

100\\01a 1\a"utyt JJ '6dz1\111 
fabryce tytoniowe) 

Wicedyrektor ŚwlerczJtlski IrBszm.. 
Ulany 

w dniu wczorajszym został areszłowa. 
ny i odstawiony do więzienia śledcugo 
wicedyrektor monopolowej falbryki tyto
n'iowej w Łodz.i Świerczyński. 

J~dnocześnje w dniu wczorajszym po. 
częły napływać do sędziego śledczego 
skargi na dyrektOł'a WrdUrę ze strony I 
hurtowników prowincjoI:ałnych woje-
w6dztwa ł6dzki~o. 

leszcze Bartek nil ma UlOZU, 
a magistrat desygnuJB do zarządu 

elektrowni 
Na ~itl w din. ~ wb. · m. ~ 

S'bl1ad: p~ ~fć IW obank .. . 
1le4'z.e pr2'.lelcts.ta~ mliI.. do włJadz: 

łódzik4>e.g1Q t\oIwiaa'Z}'\S!bwIa eJdt~ na
sstętpwjąJoe oroby: Do m;rzcdu towam.: 1) 
~ C)'iIlIR4"Ski>e,go, 2J ori::~zydeo. 
ta tttruż. Woje~, 3} W1iJae!prezydearlla 
Grooszk,awslkielgo i 4) 11". WI8I~; do 
ik.am.isji '1'~: l} ł~ K~ 
cza i 2) r. Pf.eWm.. 

Wiec bezrobolnyc praco. 
nikóUl umysłlllYcb 

Ul sali staurarzyszenla handlOWI" 
polskich 

Dziś o ~e 7-ej wecoorem ~ 
dzie się w sali stowvzysJecia. haodloww 
c6w ~kkh (Piołr'kowdm, 108) wiec bez.' 
robotnycn pMoowmków uoy&llo~. zwo 
łany przez ~~ komi&it pra.o. 
oownłozą,. • 



WidOWists, toncerty i zabawy 
Wczorajsza premiera 1,Ro .. 
wych Panó\V" \V Tealrze 

mieiskim 
Jedna ze świetnycli komedji współczes

nych w świetnym przekładzie Dole,ława 
Gorczyńskiego. 

Czy znOWU dzieje odwieczne tT6jką.tu7 
Ano - jak kto uważa'? 

W każdym razie koncepcja oryginalna, 
nowa, mepow.szednia, przystosowana do 
naszych demokratyzujących się czasów. 
I~tóre niosą zapowiedi nowych wydarzeń 
j zmian, gdzie ci. którzy wczoraj dopiero 
mocną dłonią dzierżyli ster - dziś strące
ni zostali przez tłum, kt6ry do władzy ich 
wyniósł. 

Złośliwie podpatrzone sytuacje, sposób 
Ich uięcia bajeczny, cięty, błyskotliwy dja
log - walory, nigdy nie starzejącej się 
komedji francuskiej, zrodzone z pianki wi
na szampańskiego i przedniego humo~L'. 
. Czołowe role obsadzone zostały. zna
komicie. P. Jarkowska, Konstanty Tatar
ldewicz i Jerzy Woskowski dorzucili po 
'stku do laurowego widea swych sukce

. ~w. Trio koncertowe - rzecz ~dna wi
lLenia. 

Ze starych znajomych p. Łapińska, Szu
lert, Dębi.cz, Famsiak. Krell - sylwetki 
doskonałe. 

Reżyserja wzorowa p. Ryszkowskiego. 
O sztu<:e i grze jeszcze napiszemy ob-

szernią. 

TEATR MIEJSKI. Tead;r miejos!kl da4e chiiś pO' 
raz drugi wy6rwłn'tną, peJn.' 'P0Ty.waią.ce~ werwy 
ł humoro kOl11e(iję de P1ers'a ł Croisselt'a .,NowL 
!panowie", prz'YUętl\ g~ym adaWem na wczc>
.a-adsud ~~. W rolaeh glÓWltyeh: Steł~ 
Jarkowska (atrnorec:z;ka 1Anama:), Konstan.ty Ta
tarl<'ie~ez (senator de Montoił'e-Gra.ndipr'e .,da
~y llao"), J1erzy Wook~ (SJr2:ed5't3lWioleł .. no_ 
Wych pan6w"). 

Jutro pieT'WlSZe w seronre przedsta wienie po 
cClllooh lI'lgowycl1 dla członików 'Dt'Z'e'S1Jeti. D8II1Y hę
dZ'ie .. Sen 1!OCY letnIej". 

W sobotę ogodziDle 3,;aO po połudiniu, d'rug'łe w 
sezonie przedsŁaJWi«lle dla mtodzieey szkołnel. -
Da'tly będzie po ralZ drugi <Ha mlodzlerźy. a 'PO raz 
16 od wystarwiema, .,500 nocy lettrierj". Bilety w 
kasie zama'Wiań w Orand~fIo,tehJ, Wleczorem po 
raz trzeci • .Nowi P3lllowJ,e". 

W niedz.le~ę o godzinie 3 i pół po .poilooow po 
cenach ~yob Stclana żeromskiego .. Uciekła 
mi przepióreczłkał'. WIi.eczorem po ,raz OZiWa-rtY' 
.,Nowi pa.n() wie". 

W iP1'6bacll., pod ldet'1lttłdem ~ra Jana Ko
cn.ał1awUcza a~eło Z~ Krasi~egOl 
.,NJeboska 1romedJla", 

TEATR POPULARNY OGRODOWA 18. Dziś 
,w cz waT te'k, dm 1 ~ika. b. 1'. o godzinie 
8.15 JW'iecror po ~Daclt de J)Ołow:y miZooyeh, to 
jest od 1.50 do 50 gr. 'PO ra<t OIStart'tl1 "Wsp6lne w~
nr' J. K. O~\łi'łeWiLc.z3'., d·ramał w .'kiu aAIltach. 
kiióry zdobył sobie ogótin.e umaIJ~e DI"lIISY i pubU
czoo&d. 

JlOtro, to jest w pią,beIk dlma Z-gO b. m. I!)f~m.ie
la /Wesołego wOOeWilu u śpiewam! ł tańcami 
,,Kr6lowa pm;edmieśola u z ~a rem ,naił~zych 

sit aikt~kidlt teatru, A,1oc8e uroZllltllifoadą ak.<trua!ne 
~ty. Re2Yset'lllie J. Piiarsk.i. UdzioaJ biorq: pa
nie Br<>noW'Sk.a (r«a tytttlowa), Brartdtówna i Zie. 
lińslm (Maclełowa), oraz J)o3mo"",e: Błe(eCk~. Bal
JrowSkI, Gałęclcl, G6redd. (K.a,n!Wk), Moramowicz 
(M~, Ud>a6słd (Antek), ~ i Zalwiel. 
Sld. 

Dzisiejszy koncert PawIa 
Kochańskiego 

Dziś w czwartek o godz. 8.30 wiecz. 
w sali Filharmonji odbędzie się koncert 
mnaugilracyjny z cyklu mi~r~ch kon
certów, na którym, jak już podaUśmy, wy
stąpi fenomenalny skrzypek-wirtuoz Pa
weł Kochański. Jak było do przewidze
nia, koncert ten wywołał olbrzymie zain
teresowanie wśród muzykalnych ster na
szego miasta i ni-ewątpliwie zapełni salę 
F1łharmon;;' do osła tniego mi.ej6lca. 

"Odeon" 
Dama od Maksyma 

w doborze fars dyrekcja kinoteatru 
jlOdeon" jest bezkonkurencyjna. Przed 
kilkoma dniami żegnaliśmy entuzjastycz
nie Harolda LIoyda w obrazie pod tytułem 
"Nowoczesny Don Kiszot". a dziś witamy 
nie mniej ciepło fiłm "Dama od Maksy
ma". Cóż nam więcej 'potrzeba, mając zna
komitego r~era, aktora i realizatora, 
Jliewyczerpane źródło pomysłów, humoru 
i coś z morału, kt6ry nikogo nie dotknie, 
a kazdego do śmiechu pobudzi. RoJę głów
ną kreuje niezapomniany odtwórca roli 
pechowego Cocaniina, wyświetlanego 
przed trzema laty O'brazu "Judex". DO'sko. 
nała orkiestra pod dyrekcją PietruszKi 
składa się na całO'ść, którą polecić mO'Że. 
my każdemu gwoli uciesze i zapomwemu o 
~en.nych smutkad.. 

't.X. - GU)s POLSKI - .~ r. , 
Drugi gościnny. występ kasiarzy \V bodzi 

był równie nieudąny jak i pierwszy, gdyż łupem złoczyńców 
padło zaledwie 300 złotych 

Tym razem złoczyńcy wystąpili w wydziale podatkowym magistratu, co dowo
dzi, iż nie orjentują się w sytuacji finansowej miasta 

Nocy ubiegłej dokO'nano zuchwałego skoncentrowali swe wYsiłki w kierun'ku li funkcjO'narjusze urzędu śledczego, ora~ 
napadu na wydział podatkowy magistratu rozprucia bocznej ścianki przedstawiciele wydziału podatkowego. 
m. Łodzi, mieszczący się na Placu Wolno- t. zw. raJdem. którzy ustalili 
ści 2. Po godzinnej "pracy" udało się złoczyń- rozmiary strat. 

Około godziny trzeciej dozorca magi- com rozpruć tę ściankę i przez otwór wy- Według wszelkiego prawdopodohień-
stratu, obchodzący biura wydziału, zau- ciągnęli, znajdującą się w kasie, kasetkę, stwa włamania dokonała ta sama szajka, 
ważył jakieś 300 złotych ~otówki, która w przeddzień włamała się 

podejrzane światło stanowiących kaucję jednego z kinota-
w jednym z pokoi wydziału podatkowego. airów, 2 dO'larówki, oraz pIrkę papier6w do P. K. U. Łódź-miasto. 

Przerażony tem dO'zorca chciał się cof- wartościowych. Poza tem w kasi~ Charakterystyczne jest, iż juz ten dru-
nąć. by wezwać pomocy, lecz w teiż~ me nie było. ~i go~cinny wyst.ęp. kasiarzy urządzon~, 
chwili operują.cy przy biurku złoczyńcy Złoczyńcy rozbili na miejscu kasetkę, Jest Ole w przedSiębIOrstwach prywainycli. 

rzacili się nań której ku wielkiemu swemu, zapewne, lecz 
i obezwładnili go, przywiązując do biurka. rozczarowaniu znaleili w instytucjach państwowych i komunał. 

Bandyci zal!rO'ziIi dozorcy kilkanaście miljonów w waJucie marko- I nych 
ŚMiercią., I. . wej.. . . Dowodzi to z jedne{ strony, iż złoczyfl. 

poczem zawiązali mu OC7.y i przystąpili do Poszuk~w:a~ia w szuf1a~ac.h blUrek. Ole cy orjentują się w obecnej sytuacji Łodzi, 
badania dały r6wOlez zadnych wyru'kow. to tez o· z drugiej jednak świadcz1'1 to o braku zna-

zawartości Muska. koło godziny S-ej złoczyńcy opuścili lokal jomości 
Gdy nic tam nie znaleźli, przeszli do magistratu, przestrzegając raz jesz<:ze .. " , • 

sąsiedniegO' gabinetu dyrektoTa wydziału skrępO'wanego dO'zorcę przed sytuaCJI ~ansoweJ sam~ądu łodzki~go: 
pana Rychtera. gdzie mieściła się wszczęciem alarmu. Energiczne d?chodzeote władz. pollcYł-

kasa ogniotrwała. Po odejściu złoczyńców, dOZO'Tcy uda- nych dO'prowadziło dO' aresztowarua 
Początkowo bandyci usiłowali dobrać ło się oswobO'dzić z więzów i natychmiast całego szeregu osób, 

S1P. dO' kasy przez przednia ściankę, a gdy. za~eld?wał ? napadT.ie podejrzanych o współudział w napadzie. 
to im się pJątemu komlsarlatowl. Dochodzenie w toku. 

nie udało, ,'rti_ 1 f ' Wkrótce na miejsce włamania przylry. S. 

W dnłu 29 wrze~nia 1925 r. rozstał się z tym ~wiatem kierownik naszej farbiarni 

J Ś. t P. 

JOZEF PAWŁOWSKI 
W zmarłym tracimy sumien~e,l!'o i szczerze oddanego nam współpracownika. 
Cze~ć Jego pamięci 1 

Tow. "kc. lIIiJnufakfury WełnianeJ 
"HUGO WULFFSON" w ŁODZI. 

• 
1925 r zmarł nasz drogi kolega 

Ś. t P. 

JOZEF PA ~z...O~S~'l: 
Kierownik farbiarni 

Zmarły odznacza! się wysoklemi zaletami charakteru I pozostawił w sercach 
naszych szczery żal. 

Niech Mu ziemia lekką będzie. 
URZĘDNICY i MAJSTROWIE 

544-1 Tow. Akc. Manufaktury Wełnianej "Hugo Wulffson" w Łodzł 

N. P. R. i "Praca" przeciwko nowotworzilcej 
się organizacji zawodowej 

w dniu wczoraiszym odbyło się w lo
kalu związku z8IWodowęgo ,,Praca" zebra. 
nie informacyjne del~atów fabry<:ZJlych, 
w sprawie t'WOl"Uma się w Łodzi ' nowego 
związku na WZÓI' 8ni!ielskich .1 Trade-Unio-
aów". 

Krót,ki referat w tej sprawie wy~osił 
Po Kaźmierczak. 

Zcłaaiem jego, nowy związek tworzą 
ludzie, kJt6r:Ey skończyli k8!l'jerę w innych 
parijacb. 

Wskutek t ar ć k:ilJm członków, 
dla parlji nięwy~ycb, wydalono i ci 
obecnie, korzystając z tej napł'ężonej sy
tuacji, ohą P..P.S rozbić, tworząc nowy 
zwi"zek. 

P8Il Łatlrowski w nowym zwią7Jlw nie
pi'awrue używał pieczątek związku bru
kamy, betoaiarzy i robotników zi.emnycb, 
naskutek czego zaTZąd p.P.s-u skierował 
tę sprawę do prokurat«a oraz sędziejfo 
śłedczedo. 

Nawięzując do tworzenia się nowego 
związku, osłczega zebranych przed ewen· 
tua1n4 agltaci4 w fabrykach. 

Zdaniem lego, kartel stronoictw robot
niczy>Ch jest możliwy i kooiec:zny, lecz 
Jeszcze nie czas obecnie po temu-jeszcze 
i~tnieją zbyt wielkie rozbieżności w poglą
dach politycznych poszc%ególnych partii. 

Może to nastąpić dopiero za lat kilka, 
wobec czego-zda.niem mówcy - szkodli
we jest tW()J'Zea1e obecnie podobnejo 
związku. 

Tworzenie łaikieJ!o związJru jest tel"arz 
abSlU'dalne. 

Mamy obecnie trzy part je robotnicze 
w Pol~e: N. P. R., P. P. S. i Ch. D~ 

Dążeniem każdej partji jest centrali
zacja i współdziałanie w niektórych kwe
stjac:h ekonomicznych z ~lJIDemi partjami. 

Nowy związek jest zupełnie zbyteczny 
i wywoła zgoła niepokzebny roqardjasz. 

N P. R. wyc.bodzi ze stanowiska, iż 
nowy ten związek jest wysoce szkodliwy 
i przyczyni $ię do rozbicie rochu rDbotni
czego. 

Na tern zebranie zakoÓC1iOllO, odkła
dając ciąg da,lszy i zgłoszenie rezolucji do 
następnego posiedzenia_ 

Nad czem obradowała kasa chorych 
Wte wfureIk. dnia 29 ~.ZJeŚinJiJa 1'. b. od:- ttratrllU łeiCzmicz.e,go na :madclrodza>cv &e'WtJ./ 

by1ł:o siię pod iplt'rew1OcLniiCilWiellll p. Kałużyń-j zi!rnowy. 
sIkitego posiVedZle!ll.'lie 1JalI'.ządu kasy ohOO"ViC'h W dal1szym oi~u Dla pol1ZI8.dlku dl7;im..-
m. Łodzi. J n')'1Ill 2JIlIIliLwzła sWę $jp!l'laJW1a wypihaoaa1Iira ~-

PlO .z.aItJwi~' protod<ułu z pop«Tlled- Ików wlElIczn'YICh d/la matek kJaa:młący.oh. W 
n!iIego posied2ielllJi,a i W~iUlCha:nmu komum.. wymku otż;ywion.e,j dtyS1kUSlj.i uclt'W'.a~ m
kaitów pll"ZJewodlniczącego 2'JaTządu i dyrek- 5Jił0k 'talki wytpłrcllCać w ustbalW1OlWO ~ 
tooa, :1!a4'!Ząd ptt'zy5t.wiił dl() l1"021Paltrywarua dtilanym terminie W\S'Z')'\SIbkim potł<Ori:alOOom 
wruios:ków pOlSzcZ:e!~ói1ny.ch komisfi, przy- be,z wzg:lę&u na to, w jak,j sip'06ób katttMą 
erem zapadł c,ały szx:.reg '-l'chwał w bieżą- one swe ni>emowlęŁa. 
eych SipT'awaoh persollaJ1a:tych i gOtSpoo&r- Na rem obrady :z.rukońorooo·J~' 
czyoh. Między ialJlIemi ~'ioo>OWi.ono mu- 22 m. 45. 
pić w ~ z ftiIrm ~ 7,000 klI..g. 

r . ,. 

Stowarzyszenie handlowców 
polskich .. ·z\Viązkiem zawo

dowym 
Jak się dovlladujemy, nowy statui s1:o. 

wuzyszeni.a. h,tlldI.owców p1>llSki<:h, u(;hwa. 
ł()!1\y na ogólnem zebraniu w dniu 2S..gc 
malja r. b., :rosiał 2J8.twie·rdrony pt'2leZ mi. 
niSlt-ers1W1O pracy i opi~ki Sipoł-eczn-e;. 

W miesiąoo październiku zostanie 7:WtO< 

łane waJlne z,gromadzenioe zwiąZlku. któr:' 
nosi nazwę: 

"Zwlą<Zek zawodowy handlO'wców pol
skkh w Łodzi, ()taz przepr()Wadz:O'ne :!lO

SJt&ną w)"OOry now)"C'h W'ł'a·d7. l!W'iązJku". 

Pijana faDPała 
zosłała ranna w bdJCB 

(It') Stamslaw Łopata, zamieszkały pny 
ulicy ZaJką<tne'j Nr. lO, wcaoając w dniu 
wczorajszym do domu, SiPotk.ał swego soer
d.e.cz.n.e.go pa'zyjaciela, z :którym wsiąpił na 
ooga·wędlkę do pdbl>iski1ei rest.wracji. 

Raczono się wódką obficioe, a że wspo. 
nUtlla1lJO PJ'ZY'tem stue cza<sy, W1ię;c i Lopa· 
ta przypOGll!!1i.ał sobie jakąś stta.rą tlTan.ę, 
kiórą żywił do plt'zyj,acioeila. 

Wywią2J8.ła się na ten temat got'ąCł 

dysku.sra , która szybko prz.erooziła się 
.", bó1kę. 

W p.ewnej dhwiłi Łopa..ł<a nie!Pf'zyltom. 
o.y osunął się na zńemię. 

PrunWesi.O'no go do Ioko8iw IV-g-o ko
S8J1"jIat.u. dokąd. -wezw.ano pogotowie t'ahn
kowe, któreogo l~karz po zaszyciu Tan i na. 
łoiJeniu opatrunku, przewió~ poszkodo
Wlai00g0 w stanie budzo powa'żnym do 
s7lpli<ta'la św. J6z.eła. 

Tragiczna przygoda księdza 
IBchał na fowerZB I złamał sobIe nog~ 

(r) Ksiądz p!rOlOOsz.c'Z WISi Budzi>szewice 
pod KOIlu'Szkami, Stan~sław Zallewski, l?ru 
;eżd!i;a,~c pr.zez las rowelfoem, przez meo
stt"O"ŹlllOlŚĆ za,c:repi'ł się o dil'Zewo i spadł z 
t'oweru, uł~.a.ią<: złamam.u prewoego pod
uda:ia. 

Pocią!g1>em przywie:ri~-o księd~a do 
Łodzi i wezwa.nO' na staąę pogO'towte ra
tunkowe, ktocego lew·z, po ułożeniu 
opatrulOku UItlieruohom!i.aJją<:~o, przewió~ 
~ d·o l'ecDcy "Umtta:s". 

Grożny pożar \V Pabianicach 
Splonęły młyn I Ulykoflczalnla 

Nocy u,biegłei, o g,oda.illie 2-ej, wytbud.tł 
groMy poriJa:r w zabudow~miJacl1 p. Wilbke 
w Pa,bjanieach. 

Str.alź ogniowa musiała się ograni<:zyć 
do a'kąt 2l1llierza:jącej do umiejscowienia 
pożaru. Spbonęły douozęmie młyn Ć wy. 
~a.. Stc.a.ty b. ..,..,..-_ 
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Głód gotówkowy zabił banki Rynek pieniężnJ . . 
Wanzawska giełda orzedowa. Tylko napływ większych kapitałów zagranicznych . , . 

moze ·uratowac sytuacJę 
WARSZA W A, &l go wrzegnia (Pat). Na 

dzisiejszej giełdzie urzędowej not~aQla były 
następui1lce: 

PTzemysł i handel zn,a;jdu;e się obe'cn,ie w 
tak cięŻ'ka,em poł'oż,enilU ~otó'Wtkowem. że 
ZiaciC\lgnięci.e wi'e'lk1et pożyczki UJgranicz
nej st.ał.o się wprost koniec zn'oś ci ą. 

nike, ini,cj,atywa p;1')"Wlartna orżywiI1la. się nie
co. W ost,atnioch dni,rucfu. naprZ)"kł1ad IlaJby-

Dolary -.
Franki franc. -.-

ł,o pewn~ kOlllslorcjum, za ikiórem SItoją ka- CZEJO. 
pitały m igll'a'll,j;cznoe od po1ski~.go baIlll{;11 Belgja -.-
przeany.sł,owe,go woe Lwowie 100 t)'1Sięcy Holandja -.

Londyn 29,06 
sztuk akoctii "GalZÓw Wsdrodrnich" , ~pa N. York 5.98 
Złaś, .ZJłorŻiona z 'aIIllgJika Petkima, d...ra Ka- Pary:! 28.47.50 
lety i lciabt mnych, wpita od WlaIrszaw- Szwajcarja 115.80 
s~ciego pl1'2Jemy,gtoWlCa Brog~ett"a połQwę Wiedeń 84.50 
w's'Z)'1Stki.ch akCiji "P()Ilskiego Przemysłu Sztokholm -.-
Nafuowlel~". Praga 17.17 

Włochy 24.41 
Równocz,eśni~ rual,eży zanotować przy- Potyczka dolarowa 65.75 

pływ gotóW1ki w kw,ode około mi1ijona do- 10 proc.potyczka kolejowa S5.-
larów ze skony wi,ed~ńskieg'() Boc1eme'- Pożyczka konwersyjna 43,70 

• 

Zawikbm,a wal-urto'W\e odbiły się bar
dzo dotk,JiwLe na oał·()IksZlŁabcie nasze,go 
życi,a gos,podaltczego, gdyż wytWlor l-yły 
one ni,epamiętny od dJł-u~iego OZ>asu głód 
gotówkowy. W szczoególnie złem potoŻie
niu znal'azły się banki aikcyjne, na'głe bo
wiem odehram,e im. przez Bank PoJs'ki 
m'ożności redyskonta, zast,a'ło je zupełnie 
na to ni e pi!'Zy,got.owanyml, to też gdy wiel
(:y ich dł-użnicy, jak tOWiarZ)'\SłJw,a pirz,emy
sł'owe i han.dloWie, nie zapł.adły w te,rmi
nie zobowulązań - , zIlla1lazły się one w cięż'

kiej sytuacii, ktÓTa wzmo~łia się iesz,cze, 
skoro publiczn,ość za,częla masowo w)'1co
fywać swoie wkłady i zamykać ra'Chunki 
czekow,e PierwlS'zemi ofiaJt'lami tego "runu" 
zo~taly: hank dla h.andlu i przemysłu i 
warszawski bank zjednoczony,.za nimi 
zmuszone były wkrótce zawiesić wyplta'
ty i z,ażądać nadz,oru rządowe~o bank 
wz,aiemlflJeg'o k,redytu w KMk o wie , pol'ski 
bank handlowy w Pozn,anh, bank pol
sldch kupców i p~zemysłowców chrześci
jan w Łodzi i bank przemy's!oWlCÓW ra
d.omskich. Kilka i,nnYlCh banków ogil"ani
czyło już również wypłaty, UilSZiCZtlją na
ll"8.z1e t",lko rachunki bi.e'ża.'ce . i należytości 
inkasowe, wsm-zymui,ąc zaś ZJWll'Iot lokai I 

terminowych aż do otrzvmani,a odpowied- ' 
n,kG, wil}kszy,ch pienię±nych slUhs)'1diów 
kra !owych lub Zia$!nnic7:ny1Ch. 

Dział,aInl{)ść giełdy a'kcyj:n.ej jest śdiŚIle 
uza1elŻ11ionla od prz,emia.n, jakie za'chodz,ą 
w życiu 2oslPocLail"oCzem i firual!lSow.em. 
\VI oslainim oK.re'si-e porostaW1ał,a ona pod 
Wtplyw,em IQ,gólm,eg1o braw ~otówlki i k.ry
zysu waI'Ultowe:go or;az p'()IłąoC.zQ/fl;e~ z tem 
s'PeklUl'aoji do,Iarowei. która ()Id;cli;ą~ęłia 

resZltki tkJapitału 'obrotowego z .ze'brań gieł
dy akcyrnej. WięksZlOŚć e'fektów giełdo
wych sp,ad'ł-a o ki1kanaści~, a nawet killka
dziesią.t 'P'l"ocent, a obrót ogr,ankz;a;ł się 

iedynfl,e do n'a,iha!!'ld'zieó p-opUllarny'ch pap1e'
rów. Trzeba tu jednakże zauwa.żyć, że od 
czasu do cz.asu pojawia,!}ą się na naszym 
rynlku przylbysze ZIa~TIa1llic'zni, Ikrtórzy inte
resują się naszemi pI"z.edisięłbi,orstwami. 

ditan.stal,t, z cze~'o - mJi.ędz;y innemi otm;y- 8 proc. pożyczka złota 70.-
L 4 i pół proc. listy zastawne ziem-

mały: T. H. T. 150.000 do1oM'ów, CUo!ill"O'W11lioe skie _._ 
Łubnie i SZI1'.eniruwa 220.000 doL, bank ma- 5 pr. obI. m. Warszawy przedwojen. 
łopolski 350.000 dolarów i t. d. ne 15.50 

NiewąrŁpliwi,e prz)11Cz)'1TIi -się to do W7J11łO-1 4 ~ pół pr.oc. oblig. m. Warszawy 
cnien~a nasZe,gl{) .rynlku pieniężlr1ego.. przedWOjenne -.-

~ Z W 8 proc. listy zastawne Banku Go· p o pi,ett"W'sZlej d~?resii i . wywollalllej pa-
• • spodarstwa I(ra}owe~ 84.-

.Tedna z na'ipowaznieisz)'1ch prz)'1Czyn 
obecnef!o ciężki,e,go położenia instytucji 
pieniężnych sa nierozw-a'żnie w z,byt ob- I 
s.zernym z,aikresieo,ugiś wydawane gwa- I 
lanCj.e, udziel-ane za klii~ntów swoich wo
bec kapHału krnjoWie<go i :DaJgrarucm.ego 
w formie litS.fÓ'W gwall"ancYlfnych lu/b l'oka
q ljnych. Kliient wpTawdzi.e ZJabezpi.ecz.ał 
v, b m wypadku hank weksl.ami ornz za

pisem hy:pote,cznym na posiadłości ziem
,kiej lub mieiskie,j - iednakie. j,eśH się 

nie mógł w terminie ze swe.go zobowiąza
n,i,a wywiązać. lo zaan$!laźowana instytuda 
p i e niężna musiał,a za nie,go płacić, nie mo
gąc narazie przedmiotu zabezpiecz,enila -
wohec ogól,ne,go braku 1!otówki - S'pue
dać i tak pozos,tawały jej WIP;r-aW1dz~e 01-
brzymlie objekty, przewyższająJc,e często 
kilkakroć WJart-ość d.ługu, odchl{)d!z;i}a naro.. 
miast g,ołówka ob.ro,tow,a - co pow,od'o
w.ał n w.re szd e k'oni,ec'zność za wloelS z,enull 
wypłat. 

Ni~yllko zresZ!tą baniki, ale cały nasz 

• 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Podwyżki celne w włókiennictwie 
i ich wpływ na zwyżkę cen w kraju 

Podczas obrad plenarnych komitetu Jeżeli zważymy, że w niekt6rych gałę-
celnego najm.niejsze stosunkow'O ż~,':ania :dach przemysłu włóktńsłego, jak np. w ma
podwyżek taryf celnych wysunęli przed- terjałach drukowanych, barwniki stan'Owłą 
stawiciele przemysłu włólmistego. Wyni- dość znaczną pozycję, z drugiej strony sa
kało to z zasadniczej koncepcji, przeciw- mo cło na nie wyniesie 'OkOlo 9 proc. kc>
sławienia się nadmiernym podwyżkom sztów - wątpliwości muszą się nasunąć 
celnym, powodującym ogólną zwyżkę cen siłą rzeczy. 
w kraju. W 'd' ty h . U_.--"<:..! 

Znacznie wydatniejsze podwyżki sta- ~Wl ywamu c, ~OZ~lYUI!'W 
wek celnych uzyskał w niektórych dzia- I przedstaWJClele przemy~ włokienmczego 
łach przemysł metalowy i skórzany - o- I ~c::ze ~ęli ~ t uchwal~mem ~owych sta; 
góInie podwyżka w tych gałęziach prze- w

h 
dl }IV"-' 1.. m.erweD~ mm.~·hl 

~) • ł ł 25 P d an u., WSAaZUJąc na .. 11., .... na~yc m,_u wymos a przesz o proc. rze - odwyż k b 'ki dl od k •• 
sławiciele tych gałęzi opierali się na kon- p e n~ arwm a pr u CJI w pe-
cepcji polityki protekcyjnej rządu i sk'O- wnych gałęztach przemysłu. 
rzystali z tych możliwości, jakie ostatnie Naskutek tej interwencji cło nie zosia
posunięcia premjera Grabskiejo wywołały. lo podniesione o 50 proc. jak to pi.erwotnie 

Poważne zastrzeżenie, jak już donosi- projektowano. 
liśmy, wywołała wśród przedstawicieli 
włókiennictWa podwyżka stawek na barw
niki, wynosząca około 25 proc. 

Podwyżka ta początkoW'O wynosić mia
ła około 50 proc. i w tej wysokości wysu
nięta została przez komisję. 

ar. 
• • • 

W nowej taryfie celneJ ariyłl:ułów wl6kłenal
czycb, podanej przez nas wczoraJ w POZY'C:łl 183 
stawka dla surowej przędzy bawełnianeJ powy
żej nr. 110 wynos; n5!e 3 zł. za 100 kg., lecz 366 zł. 

Olbrzymie podwyższenie podatku majątkowego 
CZy nakazy płatnicze będą wstrzymane? 

WARSZAW A, 30 września. (pA T). -
Na dzisie;szem. posiedzeniu sejmowa ko
misja skarbowa obradowała nad dalszymi 
artykułami projektu usławy stemplowej. 
Na tymże posiedzeniu wicemarszałek 
OsiecJd (Piast) zainterpelował rząd wspra
wie dodatku do podatku majątkowego, 
który według świeżo rozesłanych nakazów 
płatoiczych został podniesiony w najniż-

szych kategorjach do 10 proc. ogólnej war
tości majątku. Wicemarszałek Osiecki za
pytywał CO rząd zamierza uczynić w tej 
sprawie i czy wstrzvma wykonanie tych 
nakazów płatniczych. Obecny Ud posie
dzeniu wiceminister skarbu Mark )wski ()
biecał udzielić odpowiedzi Da powyższą 
interpelację na jutrzejszem\ posi~niu 
komisji. 

Jak przetrwać Kryzys? 
Zastanawia się kupiectwo łódzkie 

Uchwały wczorajszego zebrania w Stowarzyszeniu kupców 
Wcrorai odbyJio s'ię w ~t()W-a;rzy,szeniu I Z jednej stLrony kol:osaUlflJe podrutki, z 

K'llIPCÓW (iPiotrkowska 73) wiebki'e z.ehra- dlt,U!giej zaś - nawała protestów: oto dWla 
ni'e ku.'ł'iect~a .. <:~a.em om?wie'Ilva o'becn';1 I bielgu'lly, pomiędzy którymi zna.}-a·rl'o się, 
syt~o3.JC1}lJ, w ;a.k1le'J ostatmo Zltta'!Jado sa,ę jak pomiędz,y mł10tem a k'ow-adJłem, kG-
kUlpae'Cltwo. piecl'W'O. 

. ~a 7Je~r<l;nre pl"Z)"byli ,Ik·roie przedsta- - Cóż więc c'zymć? 
Wlele.I,e ThCL)'WlęksZ}"Ch fmn hurtowych. Nad !"efexabmi l"Oz,winęił;a się obsrer-

~loerwS.Zy punkt .porzą4:ku dZJienu:go, na., burz.tiwa miejscami, d)'1Sikul$fa, w !l"~ZlUJ;.. 
a mJa'ThO~lCl1e sytUJaI~Ję kUipllect:va w ZWląIZ- tacie k.córej przy;jęto cały SiZe;r,~ reZJolu<:.;l. 
ku z ogoI'Il~ połcn:enli,em kraJfU rderOtW1ał I Rezolu(:~e te przedstawione będą mi-
p. Lewszt.a1u. nis1trowi prz,emysłu i MncL1u oraz mln1\Stro-

Spora wę TIlad,zoru omówi. dr. Saclhs. I wi skoaorb-u. 
W:s~azal ()'Il, ŻJe aczkolwiek prawo nie I Ze.bralllie zakot1Jozytbo się J>() północy. 

. przewi'Ou1,e nadzoru, p,on~ewa:ż na,e obowńą.- ~ R • 

.. ~O·: jest to·~;~·~ch targów I r;~~ ~~;?~:w =~: \- Dolar w Lodzi 
1lIemleckich przemysłu filmowego i foto- te:m przema'W'tarą,ce. W dniu wczorajszym w Łodzi kurs do
graficznego, które przedwczoraj zostały Bralk got.ówkń z:mUJSI~a koup,cĆ'W do po- lara na prywat!lym rynku walut obcych 
1)tw~e w halach wystawowych na Kaiser- d'ei'mowania kroków, Móry'Ch w)'1TIiki lclIa- wykazywał dalszą zniżkę, dolarami ohm-
da!l"e w Berlinioe. Na ilustracji nasz.ej wi- dą się dężkiem brzemi.eniem na całe ku.. cano bowiem po 6,00 - 6,05. 
dzuny ,~ko fotografa", jeden z najciekaw- pi,edW'O. A prz,edeż firmy pooiadaią akt y- Warszawa wykazywała ten sam poDom 
szych eksponatów wystawowych. Jest to wa i mo:gł)"by oIDre's p,rZies,Henia p1"zekwać kursu, a jedynie z Katowic donoszą o kUl'-
nowy aparat migawkowy Ernemanna z 01- Wl1"0SZJcioe sprawę podatków r.eferoW1ał me 6,10. 
brzymim objektywem do zdjęć momental- adw. S7)w,e'j.cer. W Łodzi tranzakcji dokonywano nie
Ilych przy każdem oświetleniu, nawet' zwy- W październ~'ku zbj,e,gaią się olbr,zymi~ wiele przy ilościach materjału dolarowego, 
kłem wiecromem. Aparat mieści się Da pł.atnolŚci podartk'Owe: podatku obr,otowe- przewyższające20 zapotrzebowanie. 
_ przeszło 10 m. wysokim statYWie. ~o. ma~ow~~o i dochodow~o. (aJ 

61ełda miola 
.Batt* o,R:<lOboW\YI 4.35 
Bad!: Ha.odlowy 3 
Bank Zac:bodnl 1.15 
BaI1kZa~5 
Siła & Swtattlo 0.18--0. 
Cltodor6w 2.90 
GuldeT 1.4O-<1.BO 
Fmey 0Z1'-021J, 
Ła~y . 0.00-0.10 
Wę.gid 1.32-U1 
l..IiftsxJtp O.4&-Om--oJII 
Modrzeiów: 2.215~.59 
N<:lttilim o. 'la 
OstroWifedde 4m 
Parowozyo.l5 
Rud2Ió O.77-O.8l 
StaTadlowb f.J4 
Unsus 0.55 
~~9Sl 
ZaIWdlercle 7 BJ 
Zynrdów 5.~.'" 
J ablrowsey O.1rl 
HaberOOsdt4.fE, 
$pkytus 1.65----1.00 

" 

notmDla złotego: 
W dniu 5O-ym ~zegnia 
Za 100 złotych: 
Zurych 
Londyn 
Praga 
Berlin 
Wypłaty na: 
Warszawę 
Wiedeń.czeki 

banknoty 

1925 f, 

84.-
28,M 

552.-
69,15-69.85 

69.01-69.45 
tt6.50-117.03 
116.10--117.10 

Orzedowa uiołda gdaóska • 
GDANSK, 50-go wrze~nia (pat). Na dzi

siejszem zebraniu giełdy gdańskiej notowano 
w guldenach gdańskich: 

100 złotych polskich 86.59-86.61 
Czek na Londyn 25.20.75 

Telegraficzna wyplata na: 
Warszawę 86,02-86.25 
Berlin 125,';55-124.255 
New-Jork 520.25-~21.55 

notowania giełdowe w londynie. 
LONDYN, 50 wrze~nia . (Pat), Zamknięoie 

lieldy. 

No~-Jork 
Holandja 
Francja 
Belgja 
Włochy 
Niemcy 
Szwajcarja 
Hiszpanja 
Portugalja 
Danja 
Szwecja 
Norwegia 
Helsingtoł'S 
Praga 
Warszawa 
Wiedeń 

4.84.25 

ftotowaoia giełdOWI w Parytu~ 

12.04 
102.4~ 
109.28 
119.28 
20.55 
25.00 
55.76 
2.50 

20.05 
18,03 
24.08 

192-
165.50 
29.-
34.ZB 

PARYZ, 5O·go wrze~nia (Pat). Zamknięck 
giełdy_ 

Londyn 102.58 

.. 

N. Jork 2ł.W5 
Belgja 93.80 
Htszpanja 505.75 
WIochy 86.20 
S%wajcari~ 408.-
Holandja SGO.25 
Norwegja 42~.-
Danja 
Szwecja 
Praga 
Rumunia 

568.25 
62080 

9095 
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Brawo! Panie kaplłanle związkowy! Dział urzędowy fi. Z. D. P .rt. 

eprezBntacia bodz· grala Ul Poznaniu znakomicie 1~;2:;!:~~::~!::!:e:,ę. 
Łódź Poznan' 3-2 (I-I) dzy Ł. K. S. '- t. T. S. Siła przełożono na 

-- - - prośbę obu zainteresowanych towarzystw 
Sprawozdanie napisane specjalnie dla t,Głosu Polskiego" przez uczestnika meczu z godziny 16 na godzinę 11 przed połud. 

niem w dniu 4 paidziernika b. r. 
Sympa.tYC1iny pr~wy pomocnik re;p.re- szych w)"Si~ów nasz:ylOh w)'lbrań·ców wo- 1t'Ó'Wlllież bez U'l"2'JUW,. Pomoc caha ptt".cI:cowi- 2) Zezwolono żSGS Hakoah na ułoże-

zen~l t.od7JI, p. ~ydman, leżąc w r~ku, be'C oaJkowite~o zamurowania hlt'amki ta i wytrzymała. Ill~ep.szy Wietliszek, Mó- nie reprezentacji klu'hów żydowskic~. prze~ 
~ako ofi~ra b.rutal11.Qścl na zawodach między- przez jle<ioemllStkę p'oz;nańs'ką wyntk 3:2 po- ry był wlS~z.i,e i na,da,wa'ł WtraJZ z Kara- ciWko reprezentacji Palestyny w dniu 4-gc 

l młQSWwych z Pomaniem - o czem pisaliś- zostaje ooz Wlioany. siem t.empo całei drużynie. Boczni również paidziernika r. b. na boisku tKS. 
l my wczoraj - skreśłil do czytelników "Oto- dobrzy, WoLfange-1 nie,co za d!UŻJO wózko- 3) Wyznacza się termin zawodów o 
• 8łJ Polskiego" poniższe sprawozdame z br.a- Rogó'W' 2:1 dla Łodzi. wał, .MHde pOIlllUm'O sHnei kontwzjli cz.oła, puhar PZPN między PKS Burza a tżTG& 
". warowe2'o występu lodUan. Zwycięstwo drużyny naszej było bez..llacięci~, graJ do ko~~a, d~jąoc; nieraz ~()brą Barkochba w dniu 11 października b. r. 

ZawOOy roZlpOCzynamy z QPÓŹ1Diienitem, apelacry?n.e i w zupełnOOci zasłużon·e. Prz.e· .,szk,ołę. Drubertowl 1 Sp'o~e: O sobie ze na boisku LKS Burza w Pabianicach o go
eo wpływa ctOO'0rWUjąK:.o 00 g«'aczy. Im.t- hie~ gry W')'1kazywał może teohn,icroą r.roz,u~lały.ch wz,g,lę~6w me P'~szę .. 'W. a~ dzi.nie 15 po południu. 
~Y'na na.sza gn w składzie not'JllIalonym. prze'W1agę "n,1arów" P.oznania, ;.a.k Przy- ku tta71,eipSl Durlta.l I:Ierootrclc!h, s~einte 4) Odrzucono prośbę tKS odnośnie 
natomiaM Poznań 7Je zmianami w na.pa- byS'za, NizińoSlkdJeigo i Spojd'Y nad nasoZymi lSoŁrz:ałowo ~ospoos()lb~e'Il1, >resma d~l'ero w rozegrania zawod6w z Konstantynowskim 
Idzie. który Wy!~lądJa narsŁęaY\l!jąoo: Niziń-. gracllami, łódzka jedenastka jlednalk WY-III-ej .1P?ł~l,e zaClzęł~ @r'ać. norm.alme. J,~- kiuhem sportowym w Konstantynowie, 
\Ski, PrZ)'lb')'1S1Z, Sroka, Sta,tiński, Szepe. rÓWllJatla. a nawet przeważyła szalę ni,e- cZ)'lk ~dnak na~oł <tuzo sł.rubszv. tUż jako klubem nienależącym do tZOPN . 

.'JUIŻ _pierws'ze minuty są nioe7Jbyt pomyśl- dychaną wiptt"o\St ambk:ją i ofi'/llt'nośoią w ,ost~mo. 5) Wzywa się gracza J. Lejmanowicza, 
'n ,e dla nas. ,~)'lŻ przeciwnik, gra,jątc z m- tgrze. A tprzytem wszyscy pracowali do Z dru1żyny pOlZl11aruski,e; wy.r6mlił M~ zastępcę kapitana ŻSGS Hasmonea, do 
M-em, rozw.i1a sza,llOne tempo, ZIa~am.jąc osbatJka i wytnymaJ1i 1l1tOrderoze tempo. ,pl'lze·dewszys1'ki·em Pil"zyb)'lsZ i Brz,eziń~!kl: wydziału gier i dyscypliny na dzień 6-go 
d"az po raz hlt'amce łód7Jkńtej. Obr-ona. na.. Felllome·na1,tUil poprostu glI13.l'i ohlt'oń'Cy Ku- Zawiedli naoog.ół "finny" SbaJl'ińtski i Kosn'cl~l l października r. b. (wtorek) godzina 20, w 
sza ,Jednak od. pocz.ąttklU 1JCh',adza świe-tną bik Oletk i K<ltraś, porzeŚ<:i.g~jąc się wzaryoem- Z sędziegtO, p. Rzęsy, byl~my .zadOwolem'l sprawie brania udziału w zawodach z TS 
formę, niweczą,c znak()llll.icie wsze.lkite za- me ~ srŁanow1ąc DlIUr nie- do przebicla. Pilc ale tyllko w dr>u~ieIj pohowile. Sokół w Zduńskiej Woli przez gracza Moj-
Ikusy Poznania. W pom·ocy zmuszeni wszy-. łl'J'MliDlid'i'M S@ żesza Frenkla. 
scy jeSlteśmy dlO wyłącmeti pro8Jcy deiill!1-1 1 6) W związku z zawieszeniem gracza 
zywnej, ;edyni,e Wi-elliszek SItalra się wszetl- Ł' d ' · d · I h ' Jakóba K8Jtza i Maksa Graffa, zawiesza 
!k~emi siłami ~iruojo~ć jakiś atak-cóż O Z tracI Złe nyc sportowcow ~ię z dniem dzisiejszym w. czynnoś~iach 
'klooy n'aJPIl·stntcy nasi, 7JW~ast2lCza cala le- I Jako gracza, Brunona Gennga, kapitana 
wa st1'ona z.e Ślrodkiem łącznie są dziw- I POR KONOPACKI OPUSZCZA ŁóDź. l powołanym został do służby Małek. L. T. drużyny Rudzkiego T. S. G. do czasu de .. 
:nioe niooysponow.ane i nie mogą nawet na • .. ... lkomiJt S. G. straciło na rzecz 3 pulku lotników w finitywnego załatwienia powyższej sp!'a-
chwilę utbrzymać pilbki, WIS~UJtek czego aał.e (Ł) ~JJa.dlliłea;ny SIlę, liZ z1lIa. y I Po,maniu najlepszego swego gracza, pra- wy. 
tyły są przeład'OW\Mle pracą. Joo'Yme ~- sportoW!J.1eC 1 orgalllll'z.atłior, ::z;łionek ZW'l!ąJilru I wego łączn. Herbstreicba, reprezentatyw- 7} Wskutek nierozliczenia się ze skarb
Ika z d.:ość pom~l!D.ym skutkiem próbUJe llelkkOOJtllełtyc~ w ŁodZI. , por. T.ade1lS'Z ! nego strzelca Lodzi. Dowiadujemy się rów- nikiem tZOiPN i nieuregulowania zale. 
s1JCIzęśda w pojed:ynkach. z ~ i. wy- \ K~~cik~ opu~ w ~z)"Slzlłym t:Y&'O: nież, iti: środkowy pomocnik reprezentacji głych opłat, zawiesza się, z dniem dzisiej
twerza z He!1hsti:rtel'Clhem 'kllika mebeZlpl~.z- dn.1u t~,. udaqątc sn:ę na k>~ 5'z.e-r:m'11e~~ Łodzi, podpora biało-czamych Wieliszek szym w czynnościach PTC do czasu Uli 
nych momentów pOO. hlt'amlką Pozmanlła, I dla ~oznalIllta. Por. Koo.opa:dk1 1e.s-t !l"o>wnJ~ nosi się z zamiarem przeniesienia się do gulow8nia zale.głości. 
wyjaśGioIli)'1Ch ,jednaJk pr:ooz braolllJkalI'Za i I ptllhlllilcytsotą. ~ri~, kto.ry Sipo1'1aw ŁodzI Oborników pod Poznaniem. Gdyby istotnie __ : __ 
ohlt'onę. I z;n()IWIU pil'IZewaJga ,gospodarzy. :Da'Wl&m dlz1.elJrnite bron'tt W. K. S .• a nade- Wieliszek opuścił Lódź byłby czynnym w RftllrazentaCJ-a lu'dzklego 
Bronimy sdJę d.zieLnitEl. 1l'18Ibują<: nieoraz w Z~ WSlZ)"Sit:kIO lódJzJki świaJt SIpOrlowy łlrtacą w oznańskiej Unji" O:Użyna Ł. T. S. G. ~ li 
pełnie. prawie beZllladz:i,ejnyclt sytu1a Q}a ch. mm ZJCholn0l!o ori:anhlatt'OM i &!l - rouOO ~zez utratę" Her~eicba i możliwie ró- kolegjum sędziów gra 
Dopom:a~ ~ilka~rot,rue \Sami iPOZ1lial1lia.cy. sportowca. wniei i WieJiszka nie będzie mogło się t.ak III Kraku11l1-e 
strzrede,)~C . nreceJni.e z g«'oźoydt pozyc.~. ł.two skompletować, wszak obaj wyuue- w w 
NaresZCIe. jeden ła~y altak. rw:z~h, plł- ŁóDZKA LEKKA ATLETYKA TRACI nieni, to ich najlepsi gracze. Klub "Tory- Skład reprBzBnfac)l łddzklel 
ka węcIru;e ~ 1!1~ do no,gi. atL S1ę Jań- CZ. RĘBOWSKIEOO. stów" stracił starszego Fridmana, który zo. 
<:zyk ~~)e • słabym, lecz cemym S!Łt"~... (Ł) C~ RęiOOwSlkJ, imłru!k:tor 1Jek- stal powołany do wojska do KrotonyDa. 
łem tJml>etSClĆ ją w praowym. rogu hMmk.i. koaJłl1etyczny Ł. K. S., mi5łLrz PdltSlki w pię
t:o dla todzi. cioboiu IlI8. rok 1924, j,aJk się dOW-ladujoe 

(t) Odnośnie do podanej przez n.' 
wczoraj wiadomości o międzymiastowyro 
meczu kolegjum lędzł6w Ł6dź - Poznań, 
dowiadujemy się, i~ termin zawodów został 
ostatecznie naznaczony na dzień 11 paź. 
dziernika. Reprezentacja Łodzi zOStała a
stanowiona w sposób następujący: PiCI 
(bramka), Stencel i Marczewski (obrona). 
Grajwoda, Fidler, Szenborn Izrael, Hanke., 
KOQOPka, KrachuJec (atak). 

Nie<lfuogo jedn.aJk trwa!lCl.S2la radość, ~ik ,,(Jqow PIOIslcietgo", ros.bBJ.. 
gdyż ~ }rlJe'6taJwiałą środlkow>l\ je ~y dJO sfuiJby wojislkowe!j. Łódzka 
trójkę i prą _nie ku ~u, co beż tdclcta. aiłftteit.yika. tIt'Iaci w rum nIDea.moroow,a
im się ud* po łiadtnetj 'komibilIla'Ciji pomlOcy nego bo)owmlilka o jejprarwo ob}"Wl8.t.e'1s:t'W\a. 
i t1IaIprudu n~eudltt-OllIIlym strzał.em P1"Z}'Iby- Me talk już ;es:t IW Ż)'ld,u, lk'liOś mus: stred'Ć, I 
sza z le,wego łąc2ltl!ilkJa (30 min,). W lcillk.a aby 'kłJOś z}'5kal A że- tu zyskuje rolintier.z 
minlUlt ,p<>Wm, padajlPCt skręcam sobie bo- na~, Łódź m~ tn9ł;ą!pi<Ć. 
Jeś!I&e nogę w koianie i rezyp;ę z c:Iałsze9 
gry Da ~ez .MiJdoe~, !który CflJękał tylko ŁóDZCY PIŁKARZE IDĄ DO WOJSKA. 
na okazję. ahy 'W1'Stąpilć Da boisko. Za~u- ~) J f.-~~ '_'-
ję ~o za hlt'amką naszych, otbser- I \~ ~cze W "1- .~ ........ POWl,...,zą 
wu;ąc odąd jedynie bier.ru~ da:l~ pr:T;e- szeregi WOJS~e ł~ piłkarze, ktory~h 
bi~ meczu zastępy ~ątkuJ0 tegoroczny pobor. 

,'I' .L..1..L • K' Niektóre kluby zostają tak poważnie osła-
:L.UUZ te:ra,z w ofenzyMe, ~ pcha bion~ że długo jeszcze nie będą mogłY u-

wsz.ystJko do pr:1JOrdu, n.apad n.asrz ~ak łoić h ..L-.' N 'b..L.!...J " • 
• • __ 1- .J:. .... ,./. ' ___ ,L! .. ~_ ń npe swyc uruzyn. aJ arUZll1:i, UCletpl 

me umLe z.aJK.~U'\;Uo1'" 1WIIIJ0l1lJaC'jtt KO oowym mistrzowska drużyna L. K. S. Znakomity 
eofet~m, .c~h. c~ym .s.tr7Ja.łem: Raz na- lewy pomOOJ1!ik Jasiński został powołan-y 
wet ~, 1llIZ ~<tztm'Y pił~ w svaWe. wy- do wojska i przydzielony do Grudziąfha, 
sta.r.c:załlO le'kkie poruszenie nogą po obro- Z,,( . t K Iski d T . R d k' 

• • 'L~ ,-" D __ ..!..L._~.· • Y6mun owa o onmta. a oms l 
men.tU U'I"'aml\.'l p'l"zez ~~~<ego. nlil b..J": sł . I Łodzi Z dru~ dr . 
było m-estety trikogo na sUw.owi.słw, kto- ~e ozy w • 5-' u.zy:ny 

AŁASZEWSKI WSTĄPIŁ DO WAR
SZA WSKIEJ •• POLONJ'I". 

Kronika 

(Ł) M41eC~aJW M~~, środIkowy 
n~ t. K. S. ~ta.'Ptii1: nJa W1all"S'ZaJWS~ 
pdl\i!tJelohn.ilkę. W roZimow1e ZJe ~atC'O
WIllJillciem "Głosu .pdl~~oielglO" s'}'1tl1lPla:t)'lC'Ztn.y 
ten graJCZ oś'W'ita'Clczyl:, że W\SIŁaJpiia dJo słto
~eoc:meig'O milSlbrrowlskilego lclubu .,PLdłooJ;a". 
g.dJziIe za;;mrue mre;sce JaIIlb Lotha.. k't~ 
U'~OWIar z ~ w t>i&ę n.oż:ną.. Ata-
~~ad bad w Łodz.i 'W sp11aJWi1e 0IWz'y- ZA WODY KOLARSKIE TZS-u O MI-
tlWlliJa od L. K. S. 2lW'OIltLiemma. Jak llJaJlll <>- STRZOSTWO KLUBOWE. 
świiJad-czylł będ:zie jurż C'Z)'IllIIlym 4..go paiŹ- W niedzielę dnia 4 b. m. odbędzie s:ę 
dJzVcrnń.Ik.a w "P'oLonj1" llJa. Z'arwtOCłJadl o pu- na szosie warszawskiej ze stutem w Krzy
hatt' P. Z. P. N. i w d:nJ/llch 10 ~ 11 pattd'Z1iJer- wiu, bieg kolars'ki o mistrzostwo klubow~ 
rullca prx.ecitw1co "CrlalC'ovd.i"'. "Połonljla" zy- Towarzystwa zwolenników sportu. Starto
Slk.UIje w nim ZllIa~L()miiłeogo tlIalpalSlttnlilka:, wać będą najlepsze siły klubowe z zeszł 1-

k:tór.e~ ~oohUlje r'1Jadlk? 5q)dtykalllia u piIł- rocznym mistrzem klubowym Walińskim 
ktM'xa. W1JIeillka .. ~ZIa a~bl~. środlkowe ~ na czele. Początek biegu, kt6rego dystan~ 
atlallw "PollOtlIJl będlzli1e Sl'ę pr.:oo.ds~'W1Jac:. wynosi 50 klm. o godz. 7.3() ranno 
GrabOW5Ba, A~a$7JeWiSki i T~;. 

by mógł tę ~epszą 6I'ZIaIlsę d.onIiJa. wyko
rzystać. 

IW)"llik po2lOSWe do pauzy bez zmia
ny (1:1). 

Spotkanie Łódź--Warszawa 
PRZY JAZD PIŁKARSKIEJ DRUżYNY 

PALESTYŃSKIEJ DO ŁODZI. 
W dniu wczorajszym przyjechał do Lo

dzi zespół rept'ezentacji piłkarskiej Pale· 
styny, kt6ry dwukrotnie spotka się na 
boisku Ł .K. S-u w sobotę i niedzielę z 
Halcoahem i teamem klub6w żydowskich. 
W sobotę podczas meczu Makam (Tel
Awiw) - Halwah (Łódź) obchodzić bę~ 
cizie sympatyczny lewy łącznik Jan Zakli
kowsld swój setny mecz w barwach l-e! 
drożyny Hakoahu. 

Po pr~wie, }aik na złość, WH UlS'~tje, 
nasi jted.na·k odtrazu IlIa f1"Olloie, ulSlidJnie ata
kulą. Pomimo to Po,zllJa.·ń uzyskuje prowa
d~enie po wwadzie l.eową stroną. OaJbert 
(za&tąpił po pauzie Szepe'go) centŁruje, 
Olek hlt'onIi niefOJ'btmnej główki, pitkę 
otorzytll!Uj.e S taIiński , poodjeżdża pod bram
kę i strzela sł;8Jbo. PHc robmzOOlUlje, piłka 
jeduk nl-espodz.ieWlame robi ,,100." i 
pl1'z.esloakuje mu przez ręce . 

2: 1 d,la P oom.atnita.. 
Nasi przesrta~ napa.d, Dtttrka 2Ia

mienia się z Hoffmanem. co W1prowadza 
w kłopot obronę g>OspodaJrzy. Korozysła z 
tego Karaś, wysuw.a~ąc się nBJg,I~ naprrod 
i uz~lrute z pozycji lewego łąJCznilka (~ 
płaskim sbrzatłem w rÓig, wycównywu}ący 
PU1lkt. L6dź przesbaiwia z powrotem atak; 
1I'0zpoczyn,a planową ofoozywe. Pod napo
trem nUZ)'lCh prZieciwru'k widocmiJe się za
łamuje i nie jes·t JUJŻ 'W SItanie skwte.cznie 
się prZleciWsta'wi'ać. Killkla. WWad&w N'i
zińslkoitego i Sta'liński~go liikwiduią z łatwo.. 
ścią niezawodni na·si obrońcy, pocrem llIa
si ca,JJkowide opanowou7ą !>de, bOmJbatt'du-
1ą'c bez przerwy bramkę P07Jlliania. b.ronio
ną jednak po misŁrzows1ku przez B11z.eziń
ski ego, który oowyta paęknie ki,l'k.a ostrych 
s1rzałów Dwrki i HerhSlt,reicha. Ra2 naw-et 

. marny wra·żenie, że piłikę ze &trzału Ci
chec,kie~(l wybił Ba-zeziń'ski już za lin;ę, co 
gracze nasi po zawodach potW1ierdziH. 
Sędzia jednak nie zar-e.rugował. 

W 34 min. w,r-esz,cie pad.a z.wY'cięs,kia 
bramb dla todzi, zdobyta porz-ez Lubow
skie.go po słabem odbidu przez Br.zoeziń
.s.k~ bombv Hel'hsimcha. pomQ.m() dal,-

(Ł) Amhlaia k~ zwttą:zlk'OWI0~ lP. 
S~la., który ma lSIZozęŚtLiJwą ręlkę W u
Woa dJaniJU n:rus:llej repil"eZJettllha>clji, rośme. PlO 
braJWt.lro.wem zwytcięs'Ł'wile ntalS~j j,OOIellJatSft
kit w pl()~ lP!"~ tk~ Z!wlą!zfko
wy rmlZyborwać drużylllę slbolJDcy. ktlórapo 
meroZlSlbrzygm:ię.t)'m wyulIńku z repre2letnrtateią 
Łodzi zbyt dumn.ite się ~e, a klbórej 

Zawody międzymiastowe Łódź-Lublin 
~)Na~~mmp~u~~

d!u L. Z. O. P. N. byłla. Otna:wnllllIlla sprtawa 
milędłzytm~Ia\SitI()W1ef~ SiP'ot:karnioa Łódź
LUlb1:in 'W LuIbIJ'TIlite. Re,pre:rerutCllcja todzi 
ma rozegrać dIWa m.eC2ie w dmaJc.h 10 ~ 11 
pa~~1oo.. Oc:z:et~ reiS't pilSttIlO lu-

beLsd<~~1O zwtią.z:kIl1. akoeptUJj.ąJCIego mtżxme 
WIaIrIUJllIki ŁodzJi. J~ wiadomI() Ł6dIź ~
n~ baro!ZIo dęZ1k~ WIai11mki, kt.ótr)'lCih Lu-, 
bLin niDe mógł aJkoepttowaJĆ. D. wM'Ultllkii re 
mlJaJCzm!Ve dbnJiJŻOIlJO, i:Jalk iż ,jest spordzr\lewal!1la 
odJpow6tEdź ktottllbrlaJktŁtowatnda. 

P. To en II -- ~,Bur2a" n 4:0 (1:0) 
Tempo ostre i gra często brutalna. Po 

stałej przewadze udaje się P. T. C. dopiero 
w 4O-ej min. 9trzeHć bramkę przez Hi
skups'kiego. 

Burza pod koniec o-granicza się wyłą
cznie do defenzywy, 'co zn6w przynosi Cy
klistom 5 korner6w. 

Burza znów zaczyna grać brutalnie. 
Dowodem czego jest fakt, że w pierwszej 
połowie zeszło dwóch graczy PTC z boi
ska. 

TURNIEJ TENNISOWY BRACI KOtE· 
LUCH'óW. 

PRAGA. 30 września. Ostatnio zakoń. 
czony został turniej tennisowy o "mistrzo. 
stwo rodziny Kożeluch'6w". Zwyciężył za
wodowy mistrz świata Karol Kożeluch, 
bijąc amatorskiego mistrza Czechosłowa
cji Jana Kożelucha w stosunku 6:2, 5:7. 
8:6. 6:1. W grze podw6jnej para Karol j 
Jan pobiła Antona i Józefa w stosunku 
5:7. 6:3, 6:4. 

BUDOWA STADJONU NA IX-tą 
OUMPJADĘ· 

AMSTERDAM, 30 września. Holender
ski komitet olimpijski postanowił jeszcze 
w roku bieżącym przystąpić do budowy 
stadjonu olimpijskiej!o na il!rzyska roku 
1928. 

W drugiej połowie Burza już od same
go początku "puchnie" i dlatego też uzy
skują cykliści dalsze trzy bramki, strze
lone w S-ej i 9-ej min. przez Hansa I i w 
7 min. przez Hansa II. 

Ponosi tu częściowo winę 
Szonborn . 

sędzia p. NOWE REKORDY AUTOMOBILOWE. 

• 
PARYż, 30 września. Na torze w 

Monthlery automobilista paryski Lefebre 

Sport W RosJ·.- sow.-eckieJ- na maszynie firmy Voisin pobił rekordy 
światowe na 1000 i 2000 ,klm. W biegu na 

LENINGRAD, 30 września. Mecz piłki MOSKWA, 30 września . Mi&trzosłwo 1000 klm. osiągnął on czas 6:11:03, co wy-
nożnej pomiędzy reprezentacjami Lenin- SRFSR w biegu kolarskim za prowadze- i nosi blisko 162 klm. na godzinę , a w biegu 
gradu i Moskwy przyniósł zwycięstwo LI2- niem motoru na dystansie 50 klm., wygrał I na 2000 klm. - czas 12:59 min., a zatem 
oinilradowi w stosunp' 3:~ Mie-l.1l:koUT w cz,.ac~'" ~30.6- . szybkość oknłn 153 klm. na ifodz:iM. 
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~4 wielkich aktów hipersensacji. 

1M roli :: 
głGwnej A ARRE W roli II 

głównej 

niezrównany odtwórca 

t • 
D1

~. 
( ., sa Zyg lDara 

• • Ceny miejsc do godz. 6-tej znlzone. 
Poczi .. tek o godz. 5-ej, ostatni seans o lO-ej. 1888888 Własność P. 5. K. Lechfilma w Warszawie. 

61688161 Bilet:y ulgowe i wolnego wejścia opr6cz prasow:ych i urzędow:ych niewa%ne. 

OBWIESZCZENIE. 
Oddział Regulacji Miasta - Wydział Budownictwa Magistratu 

m. Łodzi - opracował plany regulacyjne: dzielnicy nad rzeką .Ł?dką 
, przedłużenia ul. Andrzeja, tymczasowo zatwierdzone przez MInIster· 
stwo Robót Publicznych. . 

Plany te są do obejrzenia przez zainteresowanych obywateh 
w terminie prekluzyjnym 4-tygodniowy:n we wtorki i piątki od ~~dz. 
9-ej do 12-ej w Oddziale wyżej wymienionym przy Placu Wolnoscl 14 
III piętro, pokój Nr. 44. . . .. 

Sprzeciwy należy składać w powyższym termlme na lm~ę O
kręgowej Dyrekcji Robót Publicznych Województwa Ł ó d z k l e g o 
(Zachodnia 67). 

Przewodniczący 
Wydziału Budownictwa 

Ławnik (-) inż. Folkierski 

Prezydent 547-1 

(_.) Cynarski. 

godz. 8.30 wiecz. GRA , . 
C ans ł 

nie wraca. f --...-- ODCI81n 
ZGRQBIAŁĄ 

, 

• • 
B1l0D.AWKI 

W KrakowIe W centrum miasta jest 
obszerny lokal handlowy, okaztlły, do Ił 
odstąpienia, lub do przystąpienia do . 
spółki. Nadający się na pierwszorzędne 
przedsiębiorstwo handlowe, zastępstwo 
generalne, sklad konsygnacyjny, lub na 
urzadzenle komfortowego salonu fry- , ..... ~ .... m
zjerskiego przy wkładzie okolo zl.25.000 
Zgłoszenia pod: "Natychmiast" do T()w. 
Reki. MiędzynarodoWej. Kraków, Miko · 
lajewska 5:.1. 534 - t 

560-2 Szkoła Plast7ki i Tań
ców R:yttnic%n7Ch 1----------,---

ZenobjiJanczewskiej 
Od I-$!o paźdzIernika noWe komplety . 
Zapisy i informacje tylko We środy i 

w soboty od 5 do 9 godz. 
W6lczańslia nr. 63 m. 11. 
1II p., front 7 \· 9-1 

Zawiadamiam swoje uczenice i ucz · 
niów, iż po powrocie z Paryża wzna
wiam lekcje !2ry fortepianowe; z dniem 
l października 

tekla ;1bkinown~ 
ul. Konstantynowska 68, 

front, II p. 
Przyjmuje od 1-4. 7534-1 

lecznica "Sanitas" 
dla prz:ychodząc:ych chor:ych 

lekarzy specjalisfdw i gabinEf denłysfyczny 
Cegielniana 29, telef. 44-51. 

Przyjmuje się chorych We wszystkich specjalnościach 
codziennie od godz. 9 r. do 8 w., w niedziele od 9-4, 
Elektryzacja, Roentgen, fIzykalna terapja, lampa k~r· 

cowa, diatermja, ortopedja. 
Wszelkie analizy (moczii';'"'kTw i, kalu, plwocin i t. d.) 

operacje, opatrunki, zastrzyki, szczepienie ospy. 
Porad-;-a złote. 

Wizyty na m,escie. Pogotowie akuszeryjne W dzień i 
w nocy. Kosmetyka lekarska. Zęby sztuczne, korony 
złote, platynowe i mosty Dyżury nocne. Zabiegi i 

operacje od umowy I 56'"2-1 

OBWIESZCZENIE. 
Magistrat m. Łodzi podaje do wiadomości, 

że termin składania prac na budowę "Domu 
Ludowego" w Łodzi, przesunięty zostal z dnia 
1 października na dzień 1 grudnia 1925 roku. 

Łódź, dnia 28 września 1925 roku. 

Magistrat m. Ł.odzi 
Wydział Budownictwa 

Dr. med. 

E. Z~liosonowa 
Akuszerja, choro
by kobiece i we· 
neryczne (kobiet). 
Usuwanie włosów 

elektrolizą· 

G Sierpnia J (Honod.) 
Przy!. 1-4, nieza· 
możnym ustępSlWO 

7030 ·· 10 

Dla p_nienlU 
w wieku szkolnym 
fest do oddania 
pokój z utrzyma
niem. Trosldiwa o
pieka. Pianino. Po
moc w językach i 
w muzyce Sien· 
kiewlcza M :.16, fr 
parter, (gdzie j<a
pelusze" .; -7 - 1 

!};trjg//@/ku@;i;. , 
; przgIJorv mil/tir/li. 

A!!!ł.),łlllrll/I~ 
MW 

t!®<lJó,7J.z'.iart/4J. 
1561-5 

Kapelusze damskie 
Sienkiewicza 26, 

front, parter, - od 10 rano 
54·1 (Da..niei Dzielna 3S). 

Ogłoszenia drobne • • • • Po 10 groszy za wyraz. 

• • 
Dla poszukujących pracy 
5 groszy za wyraz. Naj

mniejsze ogłoszenie 50 gr . 

Naok!l l· wy[hOW DO wynajęcia lad II U • I ny, frontowy u-

A A 
Angielskiego meblowany pokój 

• • szybko I do· panu. Narutowicza 
kladnie w y u c z a 40 m. 8. 5S-5·m 
rutynowana nau
czycielka. Zglosze 
nia od ]-3 i od 
7 -d wiecz. Wól
czańska 62, m. 15. 

459-;,·n 
MlemleokJego grun 
II townie udzi,la 
niemka z praktyką 
szkolną pojedyń
ezo i grupami. Na
rutowicza( Dzielna) 
oM łO, m. 7. front. 
Zapisy 11 -2. 

5U1-2-n 

la n J ol FranCUSkI 
lekcje, konwer

sacja. Sienkiewi
cza 31- 14, od g , 
10-12, 7-9. 

520-2-n 

Udzielam I e k c j i 
b a t i k U. Cena 

bardzo przystępna 
Oferty do .Głosu 
Polskiego" p o d 
.K W." 535-2·n 

6araż na 40 samo· 
chodów, lokal na 

warsztaty, z a r a z 
mogę oddać. Wia
domoŚĆ: Zielona 16 
m. 3. 7428-3-m 

Pokój lwmtortowy 
z utrzymaniem 

dla dWl)ch osób. 
Warszawa, Sien· 
kiewicza 4, Minc. 

479-5-m 
/J o l! Ó J słoneczny 
r przy rodzinie iz
raelickiej od za· 
raz do o d d a n ł a. 
Pańska 77, m. 14. 

536-5· m 

ZarmeOlę P o kóJ, 
przedpokój i ku· 

chnię w centrum 
miasta na odpo
wledme słoneczne 
mieszkanie na pe
ryterji ŁOdzi, nie
daleko tram waj i. 
Oterty pod .Czy
stoŚć· do .Glosu·. 

7561-1-m 

2 pokoJe z kucU
mą na Balutach 

olisko tramwajU od 
gospodarza do wy· 
najęcia. W lado 
mosć: Piotrkowska 
J'i! 141, Stelzner. 

53c1-~ m 

Okazyj n i e do 
Sprzedania w Ru, 

dzie Pabjanickiej 
u Pietrowa: lekka 
rolwaga, 1 Wóz w 
deskach,resorecz_ 
ka o dWóch ,sie. 
dzeniach i 5 cho. 
mąt. roboczych. 
W s z y s t k i e te 
przedmioty prawie 
nowe. Cena przy
stępna. 489 -5-k 

(I prze dam s z a f ę 
~otomanę, biurko, 
lóżka, stół, maszy
nę "Singera". Głó· 
~a 55. m 46. pra· 
wa oficyna parter. 

559-1 

Ooni@slenia rOZID. 
IIkuszerk~ Pipiko
H ~ przYJmuJe za
mówienia patio 
Pi~trkowska 152, 
m.14. 504-6-d 

Interesy handlow@ 
(I p r z e d a m duży 
iJ sklep frontowy 
nadający się na 
mieszkanie. Wia· 
dom ość: WÓJczań. 
sita 226, w piwiar .. 
ni. 542-2· h 

S 
k j e p sprzedam 
zaraz cena przy

stępna. Pańska 41 
Dzlubiński. 4· t . m 

lagobioo9 dokom. 
[
hanachowicz Moj· 
żesz zgubił do

wód osobisty wyd. 
w Łodzi. 55-5· z 

• 

Prelss Altred zgu · 
bil legItymaCję 

paszportową, wyd 
z Widzewskiej Ma
nufaktury. 65 ·1-z 

In 50 lekcja.cn poCI 
fi gwarancJą, wy
kluczającą Wszel
kie ryzyko,Wyucza 
praktycznie na sa
modzIelnego bu 
chaltera-bilansistę· 
b. rzeczoznawca z 
1fJyższem wyl{sztat
ceniem.lntormacje 
7-8 wiecz Piotr· 
kowska 185. .. lBkarz-OBnłysta 

Kupno I sprzBdaz J R t I 560-1 n 

lOkale.IlIIHSZkama 
O

dstljpie p ok ó j. 
, Nowo - Zarze\\' 
' "a M 10 u fryzjera 

551-1-m 

fOk~:ed ~~~t~ K ~Oe akńb 0. enD~rg 
ltrancuskle toki) 1\1. KOŚCiuszkI Z~ 
tanio sprzedam. (Plbtrk. /9,11 brama, 
Zielona 10 _m. 5' wznowił przyjęcia. 

42~ 3 lt 7433-8 

{(edakior i wydawca: Mauoceli Sa«:h ... W drukarni .Głosu Polskiego". Pjl)trkoww 86. Redaktor odpowjedzialny: Wł8Jłydaw M'l&!aJski. 


